
NIECH ŻYJE 1 MAJA 
DZIEŃ SOLIDARNOŚCI LUDZI PRACY
__________ ________ .  ————e

Gdzie zbieramy się
Ra pochód

Dla przypomnienia jesz­
cze raz podajemy kolejność 
przemarszu w dzisiejszym 
pochodzie 1-Majowym oraz 
godziny i miejsca zbiórek 
w Poznaniu.

Pracownicy Zakładów H. 
Cegielskiego: godz. 9 na ul. 
Kościuszki (od ul. Niezłom 
pych do ul. Czerwonej Ar­
mii).

Stare Miasto: godz. 9.30 
przy Operze (od strony al. 
Stalingradzkiej) i wzdłuż 
ul. Libelta do pl. Młodej 
Gwardii.

Nowe Miasto: godz. 10 
na ul. 27 Grudnia (od PDT) 
i pl. Wolności do al. Mar­
cinkowskiego.

Wilda: godz. 10.15 na ul. 
Ratajczaka (czoło przy Klu 
bie MPiK-u).

Jeżyce: godz. 10,30 na ul. 
Poznańskiej (na wysokości 
Szpitala Miejskiego im. F. 
Raszei).

Grunwald: godz. 10.40 na 
ul. Kościuszki (od ul. Fre­
dry do ul. Nowowiejskiego) 
i dalej wzdłuż tej ostat­
niej oraz wzdłuż ul. Libel­
ta (od ul. Kościuszki w kie 
runku pl. Młodej Gwardii).

Kolumna młodzieży zbie­
ra się o godz. 10.50 na al. 
Stalingradzkiej (od Cytade 
li w kierunku ul. Libelta), 
czoło na wysokości Domu 
Studenckiego im. H. Sawie 
kiej.

Członkowie ORMO zbie­
rają się w godzinach i miej 
scach wyznaczonych przez 
dzielnicowy i miejski Sztab 
ORMO, (a)

Poznań, wtorek 1 maja 1973 
Nr 102 (9074)

Wyd. AB Cena 50 gr

Ukazme się od 16. U 1945

IAIIEUCOPO15KS
Spotkanie w KG PZPR

z bohaterami pracy socjalistycznej
Wczoraj, w godzinach popołudniowych w gmachu Komite­

tu Centralnego PZPR odbyło się spotkanie Biura Polityczne­
go KC PZPR z kilkudziesięcioosobową grupą zasłużonych dzia 
łączy ruchu robotniczego i bohaterów pracy socjalistycznej z 
całego kraju.
Edward Gierek — w imie­

niu Biura Politycznego — prze 
kazał zebranym wyrazy serde-

Rozkaz ministra 
obrony narodowej

Tradycyjnie — jak co roku 
— z okazji 1-Majowego święta 
minister obrony narodowej 
gen. broni Wojciech Jaruzelski 
wydał rozkaz okolicznościowy, 
w którym przekazał żołnierskie 
pozdrowienia wszystkim lu­
dziom pracy i żołnierzom Lu­
dowego Wojska Polskiego — 
podziękowania za dotychczaso 
we osiągnięcia w umacnianiu 
obronności kraju.

Dla uczczenia międzynarodo 
wego święta ludzi pracy min. 
obrony narodowej rozkazał od 
dać 1 Maja w stolicy Polski — 
Warszawie 24 salwy armatnie 

(PAP)

cznego podziękowania i wyso­
kiego uznania za dotychczaso­
wy wkład w rozbudowę kraju 
— pomnożenie jego siły i za­
sobności, a za ich pośredni­
ctwem wszystkim ludziom pra 
cy w Polsce.

Liczna grupa uczestników 
spotkania udekorowana zosta­
ła odznakami państwowymi. 
Aktu dekoracji dokonali Ed­
ward Gierek, Henryk Jabłoń­
ski, Piotr Jaroszewicz i Włady 
sław Kruczek.

Za zaszczytne odznaczenia 
podziękował tokarz z Zakła-

dów Przemysłu Metalowego 
im. H. Cegielskiego w Pozna­
niu — Stanisław Gagracz. Za­
pewnił on, że partia zawsze li­
czyć może na ludzi pracy, na 
swój aktyw. Stwierdził, iż dzi­
siejszy wielki program przy- j 
spieszonego rozwoju społecz­
no-ekonomicznego kraju ma 
poparcie całego społeczeństwa, 
wszystkich ludzi pracy.

W czasie spotkania gratula­
cje odznaczonym złożyli także 
Henryk Jabłoński i Piotr Ja­
roszewicz.

Następnie przedstawiciele 
różnych zawodów, środowisk 
i regionów kraju, weterani ru 
chu robotniczego podzielili się 
swymi doświadczeniami z za-
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Mieszkańcy Wielkopolski!

W niedzielę jut od rana liczni mieszkańcy naszego miasta przy­
bywali na Plac Mickiewicza, zainteresowani wielkim kiermaszem 

Domu Książki i „Głosu Wielkopolskiego"
Fot. — K. Przychodzki

Dzisiaj pisarze dedykują swe książki

Udany kiermasz
Domu Książki i „Głosu Wielkopolskiego*'

Na placu Mickiewicza w Poznaniu trwał wczoraj i w nie- 
dziclę, 29 bm., wielki kiermasz książki, organizowany tra­
dycyjnie co roku przez „Dom Książki” i redakcję „GŁOSU 
WIELKOPOLSKIEGO”. Dzisiaj, w dniu 1-Majowego Święta, 
kiermasz trwać będzie nadal. Zorganizowany będzie także 
6 i 13 bm. w Dniach Oświaty, Książki i Prasy.

święto narodowe

Holandii
z okazji święta narodowego Ho- 

landii, przypadającego w dniu 30 

nrzewodniczacv Bady Pań
Wa ~ Jabłoń«k? wv«to-

sowai 1PppS7ł> ęrntu1ac.vinj, kr6

,owej Holandii Juliany. (PAP)

Już pierwszy dzień tej wiel­
kiej imprezy ujawnił ogromne 
zainteresowanie książkami, za 
prezentowanymi w kilkudzie­
sięciu stoiskach. Można było 
nabvć najciekawsze nowości 
książkowe przeszło 20 wydaw­
nictw całego krain. Organ^a- 
torzv zadbali także o inne 
atrakcje: m. in reprodukcje 
dzieł ^tnki nłrły.
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W dniu dzisiejszym obcho­
dzimy uroczyście święto 
1 Mają — dzień między­

narodowej solidarności klasy 
robotniczej, święto wszystkich 
ludzi pracy naszego kraju.

W dniu 
szacunek 
lucyjnych 
rodu, dla 
święcenia

tym wyrażamy nasz 
dla wielkich rewo- 
tradycji naszego na 
bohaterstwa i po- 
wielu tysięcy bojow

ników o wyzwolenie narodo­
we i społeczne, dla codzienne­
go wysiłku ludzi pracy miast 
i wsi. budujących pomyślność 
naszych dni oraz nowe jutro 
socjalistycznej Ojczyzny Ma­
nifestujemy też naszą solidar­
ność z narodami Związku Ra­
dzieckiego i bratnich krajów 
socjalistvcznych. z klasą robot 
niczą całego świata, z naro­
dami walczącymi przeciw im­
perializmowi. kolonializmowi i 
rasizmowi, ze wszystkimi łudź 
mi dobrej woli.

WIELKOPOLANIE!
Tegoroczne święto obchodzi­

my w Wielkopolsce w poczu­
ciu uzasadnionej dumy wyni­
kającej z pierwszych sukce­
sów w realizacji programu na­
kreślonego przez VI Zjazd par 
tii. Na osiągnięcia te złożyły 
się codzienne wysiłki miesz­
kańców naszego regionu. Po­
czuciu dobrze spełnionego obo 
wiazku towarzyszy jednak 
świadomość dalszych olbrzy­
mich zadań, wynikających z 
ambitnego programu „zbudo­
wania drugiej Polski’’.

XIII Wojewódzka Konferen­
cja PZPR nakreśliła program

dalszego rozwoju społećznego 
i gospodarczego oraz podnie­
sienia poziomu życia mieszkań 
ców Wielkopolski. Naszą po­
winnością i obywatelskim obo 
wiązkiem jest usilna praca na 
rzecz realizacji tego progra­
mu, poszukiwanie i urucha­
mianie wszelkich rezerw, jak 
najlepsze wykorzystanie na­
szych potencjalnych możliwo­
ści we wszystkich dziedzi­
nach.

Niechaj każdy spośród nas 
daje na co dzień przykład od­
powiedzialności i sumienności, 
myślenia kategoriami społecz­
nymi. rzetelnej dobrej roboty!

MIESZKAŃCY
WIELKOPOLSKI*
W pierwszomajowych po­

chodach i manifestacjach da­
my wyraz naszej niezłomnej 
woli dalszej walki o pokój i 
postęp społeczny. Damy też wy 
raz uczuciom miłości i przy­
wiązania do Ojczyzny, których 
najlepszym współczesnym wy­
kładnikiem jest sumienna pra­
ca na rzecz jej dalszego roz­
woju.

Odświętny wystrój miast i 
wsi. flagi powiewające na każ 
dym domu i zakładzie pracy 
są wyrazem dumy i radości z 
rozkwitu naszego kraju. Nasz 
powszechny udział w uroczy­
stościach oierwszomaiowych to 
symbol patriotyzmu i zaanga­
żowania społeczeństwa Wiel­
kopolski jego związku z idea­
łami socjalizmu i postępu.

KOMITET OBCHODÓW
1 MAJA W WIELKOPOLSCE

232 mara

Serdeczne życzenia
świąteczne

składa
GŁOS WIELKOPOLSKI

S
zły pochody pierwszomajowe przez dziesięciolecia...
Czerwone sztandary prowadziły poniewieranych 
i krzywdzonych, głodnych i wyzyskiwanych — a ied- 
nak pewnych: „Dziś niczym, jutro wszystkim myl".

Łączyło to hasło proletariuszy ponad granicami 
państw, rożnie narodowościowych, przesądów rasowych. Jed­
noczyło w walce o nowe oblicze świata, przeciw wspólnemu 
wrogowi klasowemu. Pozwoliło wygrać tym, którzy nie mieli 
nic do stracenia, prócz swych kajdan. Ale do zdobycia świat 
cały.

Dzisiaj, kiedy święto pierwszomajowego dnia stało się nie­
odłącznym elementem naszej tradycji i obyczaju — ogarniamy 
myślą szlak pochodów pierwszomajowych na ziemiach pol­
skich, przywołujemy pamięć walki naszych poprzedników o 
wyzwolenie narodowe i społeczne. Tych z „Wielkiego Prole­
tariatu", SDKPiL i PPS-Lewicy, KPP i PPR. Towarzyszy nam 
wspomnienie oierwszych pochodów w Polsce Ludowej, kiedy 
szliśmy ulicami zniszczonych miast pewni, że energia ludzi ora- 
cy, współgospodarzy wyzwolonej Ojczyzny zdoła pod prze­
wodnictwem partii pchnąć kraj na drogę rozwoju socjalistycz­
nego.

Nie zawiodła nas ta pewność. Teraz jesteśmy o tym przeko­
nani bardziej niż kiedykolwiek. Upewniły nas w tym zwłaszcza 
dwa ostatnie lala, głębokie zmiany, które wniosła w życie kra­
ju pogrudniowa polityka partii.

Wszystko, co osiągnęliśmy i co jest przedmiotem naszej 
słusznej dumy, jest owocem naszej wspólnej pracy. I tak bę­
dzie nadal. Ponieważ jednak wydłużamy krok, bo czas liczy 
się coraz bardziej, musi to być praca wydajniejsza, lepiej zor­
ganizowana, uzbrojona w zdobycze nauki i techniki. Chcesz 
żyć lepiej, lepiej pracuj. Więcej wytworzymy, więcej podzie­
limy. Trudno lapidarniej wyrazić sens związku między wysił­
kiem każdego z nas, na każdym stanowisku pracy, a pomy­
ślnością wszystkich.

Dlatego dzisiaj, w pierwszomajowym pochodzie, szczególnie 
gorąco wyrazimy nasz podziw i nasze uznanie tym, którzy da­
ją z siebie najwięcej, socjalistycznym bohaterom pracy, przy 
warsztacie przemysłowym i ludziom umysłowego oraz rolni­
czego trudu.

Wiemy, jak wiele zależeć będzie od naszej pracy zwłaszcza 
w naibliższych miesiącach, od tego, czy przełomowy rok oię- 
ciolatki potrafimy zamknąć wynikami, które oprócz korzyści do­
raźnych, pozwolą wcześniei osiągnąć cele nakreślone w oro- 
gramie VI Ziazdu oarłii, a które w języku codzienności ozna­
czają życie jakościowo lepsze, bhźsze wzorcom w pełni socia- 
listvcznych stosunków soołecznych. W tym mieści sie sens no­
wej strategii rozwoiu, która wvmaqa umiejętności kojarzenia
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Kraj przed 1-Majowym Świętem KRONIKAOdznaczenia i wyróżnienia 
dla pracowników i działaczy
W przeddzień święta klasy robotniczej odbywały się w 

poznańskich zakładach pracy akademie, m. in. dla pracow­
ników Poznańskiego Przedsiębiorstwa Budownictwa Lądo­
wego i Wodno-Inżynieryjnego „Hydrobudowa 7”, Uniwersy­
tetu im. A. Mickiewicza, Państwowej Filharmonii oraz Pań­
stwowej Wyższej Szkoły Muzycznej.
Wczoraj też spotkali się w 

Poznaniu zasłużeni dla budów 
nictwa pracownicy wielkopol­
skich przedsiębiorstw budow­
lanych. podległych Poznańskie 
mu Zjednoczeniu Budownic­
twa. Podczas spotkania wrę­
czono odznaczenia państwowe 
oraz odznaki: ..Zasłużonego dla 
Budownictwa i Przemysłu Ma 
teriałów Budowlanych” i „Ra­
cjonalizatora produkcji’’.

Również we wtorek odbyły 
się spotkania członków kierów

nictw KD PZPR z weterana­
mi ruchu robotniczego. Na 
Grunwaldzie w Poznaniu za­
służona działaczka ruchu ro-
botniczego Maria Górska
otrzymała Krzyż Kawalerski 
Orderu Odrodzenia Polski. Ta 
kie samo odznaczenie wręczo­
no na Wildzie działaczowi — 
Stefanowi Bartoszakowi.

W Zakładzie Samochodów 
Rolniczych Poznań — Antoni- 
nek 22 wyróżniających się w 
pracy otrzymało, m. in. regio­
nalne odznaki, a 25 osób listy

Akademie, wieczornice i spotkania
ludzi dobrej roboty

Mieszkańcy polskich miast i wsi godnie przygotowali się 
do międzynarodowego święta pracy. 1-majowe pochody i 
wiece manifestujące wierność proletariackim tradycjom i 
wolę aktywnej, rzetelnej pracy dla rozwoju Polski Ludowej 
— odbywać się będą na odświętnie, różnobarwnie udekoro­
wanych ulicach i placach.

W stolicy pochód przejdzie
tradycyjną trasą od pl.
Dzierżyńskiego do pl. Konsty­
tucji. Naprzeciwko trybuny ho 
norowej, słowa: „Praca, Pokój, 
Socjalizm” na frontonie gma­
chu KC PZPR portret Lenina i 
hasło: „Niech żyje i zwycięża 
socjalizm”.

mysłu Narzędziowego. Pozosta 
łym wręczono Krzyże Kawa­
lerskie Orderu Odrodzenia Pol 
ski oraz Złote, Srebrne i Brą­
zowe Krzyże Zasługi.

Zainteresowanie 
polską ekspozycją 

w Paryżu
Jak informuje Polska Izba 

Handlu Zagranicznego, naszą 
ekspozycję na trwających obec 
nie w Paryżu międzynarodo-

Ostatniego dnia kwietnia wepochwalne za uruchomienie i. Ostatniego dnia kwietnia ' 
produkcji wozów dostawczych wszystkich województwach, 
dla rolnictwa „Tarpan”. (a) miastach i wsiach, zakładachdla rolnictwa „Tarpan”.

Budownictwo bije rekordy

w

wych 
nister 
c.ii —

targach odwiedził mi- 
handlu i rzemiosła Frań 
Jean Royer, składaiąc

na ręce naszego radcy handlo­
wego gratulacje.

Pod hasłem „Polska — part 
ner handlu i kooperacji prze­
mysłowej” — prezentujemy w 
Paryżu przede wszystkim wy­
roby przemysłu maszynowego 
lekkiego i spożywczego a tak­
że usługi w dziedzinie budów 
nictwa- (PAP)

Już 35 tysięcy mieszkań 
przekazano w br. do użytku

Na placach budowy nowych osiedli mieszkaniowych w ca­
łym kraju tempo pracy jest w tym roku wyjątkowo inten­
sywne. Ambicją budowlanych jest nie tylko oddanie do użyt­
ku ok. 140 tys nowych mieszkań, lecz przekroczenie tych 
zadań o dodatkowe kilka tysięcy lokali.
Przedsiębiorstwa podległe re 

sortowi budownictwa, zakoń-
ku. przekazaniem nie notowa­
nej w poprzednich latach licz-

czyły pierwsze 4 miesiące ro- by mieszkań — wybudowano 
____________■—— ich bowiem ponad 35 tys. Tern

Trwają intensywne prace połowę

Siewy buraków na ukończeniu
Po zbożach jarych, którymi obsiano już w zasadzie cały 

areał przeznaczony pod te rośliny — w wielu rejonach kra­
ju rolnicy powoli kończą także siew buraków, a na półmet­
ku — według oceny resortu rolnictwa — znajdują się prace 
związane z sadzeniem ziemniaków.

Liczne gospodarstwa prze­
prowadziły również wiosenne 
zabiegi pielęgnacyjne na łą­
kach i pastwiskach i obecnie 
przystępują do sprzętu poplo- 
nów ozimych i siewu kukury­
dzy. Równolegle — na polach 
i w sadach prowadzone jest 
intensywne zwalczanie chwa­
stów i szkodników roślin.

Na Rzeszowszczyźnie tylko 
w reionach podgórskich rolni­
cy kończą jeszcze sadzenie 
ziemniaków i siew buraków, 
natomiast w północno-central- 
nych obszarach województwa 
przystąpiono do sorzętu po- 
plonów ozimych. Niestety, jak 
dotychczas — o czym donosi 
korespondent PAP — nie wszy 
stkie kółka rolnjcze i POM-v

buraki na powierzchni 
tys. ha. a ziemniakami 
dzono prawie czwartą 
przeznaczonego pod nie 
łu. Wiele PGR-ów tego

ok. 30 
obsa- 
część 
area- 
woje-

wództwa pomaga gospodar­
stwom indywidualnym przy 
siewie buraków cukrowych, a 
na całym niemal Pomorzu za­
kończono wiosenne prace na 
łąkach i pastwiskach. (PAP)

Koziołki" płacą
3, 7, 17, 22, 49 (dod. 39)

zagwarantowały rolnikom
sprawny mechaniczny zbiór 
zi^onek.

W Wielkonolsce rolnicy koń 
cza sadzenie ziemniaków. Pod 
koniec ubiegłego tygodnia roz 
poczełv nracę suszarme zielo­
nek w Manieczkach. Chociczy 
1 Gołebinie Starym, dzięki cze 
mu w magazvnach znalazło 
się pierwsze 200 ton wysoko- 
białkowego suszu. Przystąpio­
no tu także do siewu kukury­
dzy. a w pracach tvch przo­
dują państwowe gospodarstwa 
rolne.

W sąsiednim województwie 
bydgoskim dzięki dużvm ostat 
nio opadom deszczu prace po­
łowę uległy Doważnemu nrzv- 
snieszeniu. Rolnicy zasiali już

Wschodnią cześć Europy pokry­
ta układ wyżowy. Pozostałe ob- 

■ tary kontynentu znaiduja sie pod 
| młvwem płvtklch niżów z ośrod- 

amł nad Irlandią. południowvm 
ałtvkiem i Morzem Norweskim. 
7 dniu dzisiejszym Polska bedzie 

| ie znajdowała nod wpływem klina 
^żowego. Bedzie wiec zachmu- 
tenie niewielkie i umiarkowane, 
rlko w części północno-zachodniej 
raju możliwy wzrost zachmurze- 
la i miejscami niewielkie opadv. 
emneratura maksymalna od 15 do 

B i st. Wiatry słabe i umiarkowane 
zachodnie, skręcające na połu- 

niowe. i
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zlstehzy serwis lnformacy|nv 
oracował Witold de Mezer

W 833 grze. wT»łvnęły 308.692 za­
kłady wartości 926.076,— zł. Fun­
dusz wygranych wvnosi: 509.341.— 
zł. Nie stwierdzono wygranvch I 
stopnia. Fundusz na wygrane I 
stonnia w następnych grach wyno­
si: 500.000.— zł.

Stwierdzono: 1 „czwórkę z liczba 
dodatkowa” w kol. 162 w Pile w 
wvs. 46.303 — zł: 42 ..czwórki’’ po 
2.572.— zł; 55 „trójek nremlnwa- 
nych’’ po 157,— zł: 1.982 ..trójki’’ 
po 57,— zł; 1.294 „dwójki premio­
wane”: no 25,— zł; 23.363 ..dwójki” 
po 5,— zł. «

Na czterocyfrowa końcówkę ban 
dercli 4125 ustalono: 11 premii po 
2.500.— zł: 4 premie po 500.— zł.

Ponadto Poznańska Gra Liczbo­
wa „Koziołki” organizuje podwój­
ne losowanie 834 gry w dniu 6 
maja br_. na które ufundowała 
specjalne nagrodv: 1 samochód 
marki „Syrena 105”: 5 premii po 
10.000.— zł; a na pozostałe końców­
ki banderoli premie po 5.000.— zł.

Nagrody te przeznacza sie na 
czterocyfrowa końcówkę banderoli 
V-zakładowych kuponów złożo­
nych na podwójne losowanie (ban­
derole za 30,— zł).

Biorac udział w podwójnej grze 
..Koziołków” masz czterokrotną 
szanse. Kupon ten bierze udział w 
losowaniu pierwszym i drugim 
specjalnych nagród na czterocyfro 
wa końcówkę banderoli oraz w lo­
sowaniu nagród za miesiąc maj 
1973 r.

Natomiast na kupony złożone tył 
ko na I losowanie przeznacza się 
na czterocyfrowa końcówkę bandę 
roli premie pienieżne w wysokości 
oo 2.500,— zł na kupony V-zakła- 
dowe i po 500.— zł na kupony I 
zakładowe.

Losowanie I odbędzie sie w Po­
znaniu przed Pałacem Kultury o 
godzinie 12.

Losowanie II odbędzie sie rów­
nież w Poznaniu przed Pałacem 
Kultury o godzinie 12.15.

po robót budowlano-montażo­
wych. wyższe niż pierwotnie 
planowano, powoduje jednak 
kłopoty i napięcia w zaopa­
trzeniu materiałowym.,.

Wprawdzie przemysł mate­
riałów budowlanych przekra­
cza swoje zadania produkcyj­
ne, ale z wielu rejonów kraju 
nadchodzą sygnały o braku nie 
których wyrobów i surowców. 
W tej sytuacji szczególnej wa­
gi nabiera zarówno sprawne, 
terminowe dostarczanie wszy­
stkich niezbędnych materia­
łów i elementów, jak i racjo­
nalna nimi gospodarka na pla 
cach budowy. Bieżący rok ogło 
^zono w budownictwie rokiem 
gospodarności i porządku. Nie 
wszędzie jednak hasło to jest 
przestrzegane w codziennej 
praktyce.

Sporo sukcesów mają na 
swoim koncie przedsiębior­
stwa realizujące obiekty prze­
mysłowe. M. in. na 2 miesią­
ce przed terminem zakończo­
no budowę wykańczalni w Pa 
bianickich Zakładach Przemy­
ślu Bawełnianego. Z takim sa 
mym wyprzedzeniem przeka­
zano II część zakładu profili 
zimnogiętych w Bochni.

PAP
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„Toto-Lotek"
21, 23. 24, 36, 38, 43 (dod. 25)
/ Końcówka banderoli 95285

pracy i szkołach odbyły się u- 
roczyste wieczornice, koncer­
ty i spotkania ludzi dobrej ro­
boty z gospodarzami regionów. 
Wyrażano na nich uznanie dla 
ludzi, którzy rzetelną pracą 
służą dziś socjalistycznej oj­
czyźnie; składano hołd tym, 
którzy walczyli o wolność i 
sprawiedliwość społeczną; naj­
lepsi w pracy, otrzymali odzna 
czenia państwowe.

Liczne zespoły robotnicze wi 
tały 1 Maja wydajną pracą. 
Zaciągano warty 1-Majowe. 
Oddano do użytku szereg no­
wych obiektów przemysło­
wych, socjalnych, oświatowych 
i kulturalnych.

WARSZAWSKIE TEMPO
W Warszawie oddano ważne 

dla miasta i kraju obiekty, 
wzniesione w przyspieszonym 
tempie dzięki ofiarnej pracy 
budowniczych stolicy.

W fabryce wyrobów precy­
zyjnych im. K. Swierczewskie 
go na 2 miesiące przed zapla­
nowanym terminem przekaza­
no wielki kompleks nowoczes­
nych, klimatyzowanych hal 
produkcyjnych, wyposażonych 
w nowoczesne maszyny i urzą 
dzenia — wraz z zapleczem 
socjalnym.

Budowniczowie „Trasy Ła­
zienkowskiej”, której realiza­
cję, przypomnijmy, podjęto w 
wyniku decyzji Biura Polity­
cznego KC PZPR, przekazali 
natomiast na 70 dni przed do 
niedawna obowiązującym ter­
minem — nowe jezdnie na pla 
cu na Rozdrożu. W rezultacie 
został wydatnie usprawniony 
ruch kołowy w całych Alejach 
Ujazdowskich.

Budowniczych i załogi — 
„Świerczewskiego” i Trasy Ła 
zienkowskiej, oraz żerańskiej 
FSO — gdzie przyspieszane są 
prace inwestycyjno-moderniza 
cyjne — odwiedził w poniedzia 
łek członek Biura Politycznego 
KC PZPR, premier Piotr Jaro 
szewicz oraz zastępca członka 
Biura Politycznego KC, I se­
kretarz KW PZPR w Warsza­
wie — Józef Kępa. Załogom 
złożono gratulacje i życzenia 
pierwszomajowe. Podczas spot 
kania w fabryce „Świerczew­
skiego”, obchodzącej 75-Iecie 
swego istnienia — 93 zasłużo­
nych pracowników udekorowa 
no odznaczeniami państwowy­
mi. Order Sztandaru Pracy I 
kl. otrzymał Eugeniusz Startek 
— dyrektor Kombinatu Prze-

SPOTKANIA, WIECZORNICE 
KONCERTY

W ostatni dzień kwietnia od 
było się w woj. katowickim 
wiele ogólnomiejskich, powia­
towych, wiejskich, a także za­
kładowych uroczystości 1-Ma­
jowych. Pod pomnikiem Czynu 
Rewolucyjnego w Sosnowcu 
zaciągnięto warty honorowe, 
oddano hołd pamięci rewolu­
cjonistom i działaczom robot­
niczym regionu śląsko-zagłę- 
biowskiego. W Katowicach wi­
cepremier i minister górni­
ctwa i energetyki — Jan Mi­
tręga udekorował 34-osobową 
grupę przodujących górników 
i pracowników przemysłu wę­
glowego odznaczeniami pań­
stwowymi. Ordery Sztandaru 
Pracy II klasy otrzymali: Mie 
czysław Bem, ślusarz kopalni 
„Mortimer-Porąbka” i Stani­
sław Wyderka, ślusarz kopalni 
„Julian”. (PAP)

Dla ochrony środowiska
Wczoraj w Gnieźnie odbyła 

sesja popularno-naukowa, poświe. 
eona zadaniom organizacji 
w działaniu na rzecz ochrony na. 
turalnego środowiska człowieka" 
Podczas sesji, której organizatorek 
był Zarząd Wojewódzki ZMS w 
Poznaniu, wręczono byłym dzia 
łączom ZWM i ZMP Odznaczenia 
im. Janka Krasickiego. Ponadto 
nastąpiło także przekazanie w 
Gnieźnie do użytku wyremontowa 
nej przez ZMS-owców ulicy Mlo. 
dzieży Polskiej, (a)

Rośnie konto NFOZ
Kwota zgromadzona na koncie 

NFOZ znacznie przekroczyła nói 
miliarda zł. W ostatnich dniach 
dokonano podsumowania wyników 
zbiórki w I kwartale br. Jej efek. 
tem jest 499,9 min zł.

Warto dodać, że oprócz wpłat pie 
niężnych, do komitetów NFOZ 
wpłynęło wiele zobowiązań wyko, 
nania w czynie społecznym nrac 
budowlano-monta-owych przy 
wznoszeniu ośrodków zdrowia.
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Spotkanie 
w KC PZPR

Dokończenie ze str. 1
kresu usprawniania gospodar­
ki i realizacji programu rozwo 
ju kraju na swoich odcinkach 
pracy.

Propozycje 
delegacji TRR RWP
Zastępca przewodniczącego 

delegacji wojskowej Tymcza­
sowego Rewolucyjnego Rządu 
Republiki Wietnamu Południo 
wego. gen. Hoang Ang Tuan za 

oroponował na posiedzeniu dwu 
stronnej mieszanej komisji 
wojskowej włączenie do po­
rządku dziennego omówienia 
następujących problemów:
— natychmiastowe przerwanie 

wszystkich konfliktów i ścisłe 
przestrzeganie porozumienia o 
zawieszeniu broni;

— kontynuowanie rozmów 
zmierzających do porozumienia 
o wymianie uwięzionych osób 
cywilnych i doprowadzeniu do 
końca wymiany jeńców wojen­
nych;

— ustalenie granic rejonów 
znajdujących się pod kontrolą 
każdej z dwóch stron i ustale­
nie dyslokacji wojsk obu stron 
oraz osiągnięcie porozumienia 
o korytarzach i droeach komu­
nikacji między strefami kontro 
lowanymi przez każdą z dwóch 
stron;

— możliwe najszybsze osiąg­
nięcie porozumienia na temat 
punktów wwozu boni, amu­
nicji i innego sprzętu wojsko­
wego oraz na temat kontroli do 
staw tego typu;

— zapewnienie normalnej 
działalności komisji dwustron­
nej. (PAP)

ROZMOWY TELEFONICZNI 
Z ZAKŁADAMI PRACY

30 kwietnia w przededniu 
święta pracy 1 Maja, I sekre­
tarz KC PZPR Edward Gierek 
oraz członkowie Biura Polity­
cznego, sekretarze KC PZPR 
przeprowadzili rozmowy telefo 
niczne z przedstawicielami ko 
mitetów zakładowych PZPR i 
dyrekcji kilkudziesięciu du­
żych zakładów pracy.

Edward Gierek oraz sekreta 
rze KC złożyli załogom i orga­
nizacjom partyjnym tych za­
kładów wyrazy uznania za po 
myślne wykonywanie plano­
wych zadań i podjętych zobo­
wiązań oraz przekazali serdecz 
ne życzenia i pozdrowienia 
pierwszomajowe. (PAP)

Nowe odgłosy 
o aferze

Watergate
Afera Watergate jest w dal­

szym ciągu tematem nr 1 pra 
sy amerykańskiej, która ujaw 
nia coraz to nowe niedyskre­
cje. Dziennik „New York Ti­
mes” pisał 30 ubm.. że Harry 
Haldeman i John Ehrlichman 
— dwaj główni współpracow­
nicy prezydenta Nixona. któ­
rych nazwiska coraz częściej 
wymieniane są w aferze Wa­
tergate, staną w ciągu bieżą­
cego tygodnia przed sądem.

PAP
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Nominacja R. Karskiego
Prezes Rady Ministrów odwołał 

mgr. Ryszarda Karskiego ze sta­
nowiska podsekretarza stanu w 
Ministerstwie Handlu Zagraniczne 
go w związku z powołaniem go na 
ambasadora nadzwyczajnego i peł­
nomocnego PRL w republice Au­
strii.

Rozmowy Brandt - Nixon
Kanclerz NRF Wilły Brandt w 

czasie rozmów w Białym Do­
mu z prezydentem Richardem 
Nixonem omawiał takie sprawy jak 
współpraca państw należących do 
Paktu Północno-Atlantyckiego oraz 
problemy związane z wizytą sekre­
tarza generalnego KC KPZR Le­
onida Breżniewa w NRF i USA.

NRD przyjęta do §0M
Niemiecka Republika Demokra­

tyczna przyjęta została w skład 
Światowej Organizacji Meteorolo­
gicznej. Wniosek w tej sprawie u- 
zyskał 2/3 koniecznej liczby głosów 
członków tej organizacji.

Kontakty Japonii z Jugosławią
W Belgradzie rozpoczęły się roz 

mowy jugosłowiańsko-japońskie z 
udziałem szefów dyplomacji Miło­
sza Manicia i Masayoshi Ohiry. 
Jest to pierwsza runda oficjalnych, 
dwudniowych rozmów na temat 
stosunków dwustronnych i proble­
mów międzynarodowych.

Obrady 9 krajów
W środę, 2 bm., rozpoczna 

Londynie obrady parlamentarz 
ci dziewięciu państw wchodzącyc 
w skład Unii Zachodnio-Europej­
skiej. Trzydniowe dyskusje, które 
toczyć się będą w komitetach ro­
boczych, poświęcone zostaną głów­
nie uzgodnieniu wspólnej polity­
ki wobec perspektywy zwołania 
europejskiej konferencji bezpie- 
c-eństwa i współpracy.

Rumuńska wizyta w Finlandii
Na zaproszenie KC Komunistycz 

nej Partii Finlandii, w dniach od 
24 do 29 kwietnia br. przebywała z 
wizytą w Finlandii delegacja Ru­
muńskiej Partii Komunistycznej, 
której przewodniczył członek sta­
łego Prezydium KC RPK-Paul Ni- 
cuLescu-Mizil.

Seminarium młodzieży

wielodniową wizytę w Stanach 
Zjednoczonych, gdzie przebywała 
na zaproszenie Rady Amerykań­
skich Młodych Działaczy Politycz­
nych. W czasie wizyty w USA de­
legacja radziecka uczestniczyła we 
wspólnym seminarium. Omawiano 
tam sprawy stosunków radziecko 
amerykańskich, rolę młodzieży i jej 
miejsce we współczesnym świecie.

Rezygnacja ministra Libii
Jak podała libijska agencja pra­

sowa, minister spraw zagranicz­
nych Libii — Mansur Raszid al-Ki 
chia, podał się do dymisji. Rząd 
zaakceptował jego rezygnację.

Francji zwiedził Moskwę, Lenin­
grad, przebywał także w Azji Srod 
kowej. Zapoznał się tam m. in. z 
radzieckimi uczelniami wojskowy 
mi.

Okręty brytyjskie w Lizbonie
W poniedziałek udała się do p* 

bony eskadra okrętów brytyjskich 
aby wziąć udział w uroczystoś­
ciach związanych z 600-leciem pod­
pisania sojuszu brytyjsko-portugal- 
skiego.

Konferencja 19 państw
Na wyspie Reunion na Oceanie 

Indyjskim zakończyła się sesja, ra 
dy ministrów 19 państw afrykań­
skich należących do Organizacji 
Krajów Strefy b. Kolonii Fran­
cuskich OCAM. Omawiano proble­
my związane ze współpraca krajów 
tej strefy z Europejską Wspólnotą 
Gospodarczą.

„Dzień pamięci" we Francji
Niedziela 29 kwietnia była obcho­

dzona we Francji jako narodowy 
dzień pamięci ofiar faszystowskich 
obozów koncentracyjnych. W Pa* 
ryżu weterani wojenni, byli bojoW 
nicy ruchu oporu, więźniowie fa­
szystowskich obozów zagłady do­
żyli wdeńce na Grobie Nieznane­
go Żołnierza nod bukiem Triumfal 
nym na placu Charlesa de Gaulle’»« 
Demonstracje i wiece odbyły s'5 
także w innych miastach Francji-

Francuski generał w ZSRR
Szef sztabu wojsk lądowych Frań 

bji gen. Alain de Roissier zakoń-
Delegacja Komitetu Organizacji czył kilkudniową oficjalną wizytę 

Młodzieżowych ZSRR zakończyła * Związku Radzieckim. Gość z
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Krótka robocza narada przedstawicieli głównego wykonawcy Poznańskiego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Przemysłowego nr 1 z pracownikami Mostostalu. Stoją od lewej; Franciszek Drzewiecki, 
Kazimierz Suszka, kierownicy robót PPBP nr. 1 I Mostostalu: ini. Georgius Giannopulos I Tadeusz 
Borsut, oraz Stanisław Matuszewski, Roman Siwek, Józef Małecki i dwaj „mostostalowcy" Zdzi­

sław Płaiewski i Konstanty Manikowski.
Fot. — H. Kamza

ROBOTNICZE SŁOWO

MARCIN KASPRZAK - MNIEJ ZNANY

Budowana jest tak szybko, 
że jeszcze nie zdążyła 
się przyjąć w słupeckim 

krajobrazie. Jeszcze w lipcu 
poprzedniego roku, jadąc szo­
są warszawską, koło Stawu mi 
jało się tylko krochmalnię i 
srebrzysty silos, a dzisiaj uwa 
gę przyciągają dwa. nowo­
czesne w kształcie, budynki 
przemysłowe przyszłej fabry­
ki

NIE MA CZASU 
NA DYPLOMACJĘ

„Operatywka” w żargonie 
budowlanych. to okresowe 
spotkanie inwestora, wszyst­
kich wykonawców i podwyko­
nawców inwestycji. W Stawie 
takie spotkanie odbywa się w 
kafdy'czwartek tygodnia.

Dla nowicjusza rzecz przy­
pomina raczej kłótnię z po­
gróżkami i wypominaniem, 
niźli dyplomatyczną rozmowę 
twórców przyszłej dekstryniar- 
ni. Tutaj jednak nie ma cza­
su na dyplomację. 'Terminy 
naglą. Już 30 września w Sta­
wie i Luboniu — gdzie po- 
wstaje druga, bliźniacza fabry 
ka dekstryny — ma się rozpo­
cząć normalna produkcja.. 
15 000 ton rocznie.

Do września czasu pozosta­
ło niewiele, więc wszyscy wy­
konawcy starają się jak naj­
efektywniej przepracować kaź 
dy dzień na budowie. Dodat­
kowo na utrzymanie wysokie­
go tempa pracy wpływa też 
rywalizacja pomiędzy ekipa­
mi wykonawców ze Stawu i 
Lubonia. Oba obiekty budują 
specjaliści z tych samych 
przedsiębiorstw, jednak ci z 
Lubonia wyprzedzają ekipę 
Stawu o jakieś 3 tygodnie! W 
Stawie więc starają się to o- 
późnienie nadrobić.

. W czasie ostatniej „opera- 
tywki’’ kierownik robót głów­
nego wykonawcy Poznańskie­
go Przedsiębiorstwa Budowni­
ctwa Przemysłowego nr 1 inż. 
Henryk Szawicz powiedział, 
że opóźnienie to zostanie nad­
robione, jeśli tylko na budo­
wę dostarczone zostaną nie­
które brakujące elementy 
ścienne bramy typu FF i u- 
szczelkj gumowe do mocowa­
nia szyb na stacjach nawilża­
nia j zakwaszania. Te właśnie 
niewielkie uszczelki oowoduia 
wiele zamieszania Bo oóki bu 
dvnkj nie sa oszklone, nie moź 
na rozpocząć montażu urzą­
dzeń technologicznych (zwła­
szcza drewnianych) bardzo nie 
odnornvch na warunki atmo­
sferyczne.

Mimo tych chwilowych kło­
potów. specjaliści z ..przemy- 
słówki” twierdza że zmiesz- 
cza się swvmi robotami w prze 
Widzianym harmonogramem 
terminie Przedsiębiorstwo od­
delegowało do Stawu stu ro­
botników. Pracuia codziennie 
do 18 a iak zaidzie ootrzeba 
to i w niedziele Wszvscy tu 
Sa ofiarni, ale wyróżniają sio 
Józef Ttmaczak Telesfor Jar­
muż, Wacław Jarosz, Mieczy­

sław Kozioł. Alfred Kwaśniew 
ski i Edmund Nowakowski.

W Stawie oprócz setki ludzi 
z .przemysłówki” pracuje je­
szcze 70 specjalistów ze zna­
nych poznańskich przedsię­
biorstw: „Mostostalu”. „Insta- 
lu”, ,.Hydrobudowy 9” i „Elek 
tromontażu”.

Co dotąd wybudowali? Go­
towa jest trafostacja. a w sta­
nie surowym stacja nawilża­
nia, stacja zakwaszania oraz 
magazyny wyrobów gotowych 
i dla potrzeb inwestora.

KTO SZYBCIEJ, KTO LEPIEJ!

Na lubińskim placu budowy 
panuje duży ruch. Dzisiaj u- 
wina się tu ponad 80 osób. 
Obok polskich wykonawców 
krzątają się specjaliści z NRD, 
skąd zakupiliśmy urządzenia 
technologiczne — oraz Szwe­
dzi z firmy Weibull z Malmó 
montujący olbrzymi 29-metro- 
wy silos, który pomieści 11 000 
ton mączki.

Tadeusz Majkrzak kierow­
nik działu inwestycji Wielko­
polskiego Przedsiębiorstwa 
Przemysłu Ziemniaczanego, 
które jest inwestorem obydwu 
obiektów, prowadzi mnie naj­
pierw do stacji nawilżania. 
Tutaj budowa jest najbardziej 
zaawansowana. Budynek jest 
prawie cały oszklony. Przez 
przeciwsłoneczne szybv widać 
doskonale plac budowy.

Obok stacji nawilżania ster­
czy dwanaście słupów konstruk 
cyjnych. które obrośnie budy­
nek socjalny. Zostanie on od­
dany do użytku razem z wy­
działami produkcyjnymi. Z 
obu stron budynku pną się ku 
górze konstrukcje przyszłych 
klatek schodowych. Patrząc 
w stronę Warty widzimy, pra­
wie gotową stację kwasów, a 
na lewo dwa duże magazyny. 
W odległości kilkunastu me­
trów stoi budynek stacji za­
kwaszania. Wszystkie stropy 
są już zabetonowane. Niedłu­
go rozpocznie się szklenie 
ścian.

— Z taką ofiarną i dobrze 
zorganizowaną załogą budow­
lanych, jaką mamy w Lubo­
niu — mówi Tadeusz Maj­
krzak — nie obawiam się o 
niedotrzymanie terminu zakon 
czenia budowy Tych 80 ludzi, 
którzy codziennie meldują się 
na budowie zupełnie wystar­
cza do utrzymania właściwe­
go tempa robót Przydałoby 
się jedynie więcej szklarzy.

POMOC Z CAŁEJ POLSKI

Utarło się u nas przekona­
nie ooparte dawna nraktvką, 
że budowa zakładu przemy­
słowego musi trwać 3 do 7 
lat Obvdwie dekstryniarnie — 
w Luboniu i Stawie — mają 
być oddane do użytku po 15 
miesiącach od momentu wkro 
czenia pierwszych wykonaw­
ców na olać budowy A prze­
cież nie sa to jakieś małe nie 
skomplikowane fabryczki. Prze 

ciwnie, w swej klasie repre­
zentują wysoki poziom tech­
niczny i technologiczny oraz 
nowoczesne rozwiązania kon­
strukcyjno-budowlane.

— To tempo — wyjaśnia za­
stępca dyrektora do spraw ad 
ministracyjnych Wielkopolskie 
go Przedsiębiorstwa Przemy 
siu Ziemniaczanego Marian 
Ginter — jest możliwe dzięki 
zjawisku, które nazwałbym 
„solidarność robotnicza”. Pa­
miętamy tragiczną katastrofę, 
która wydarzyła się w lutym 
1972 w Luboniu. Zginęło kilka 
naście osób. Przestała istnieć 
lubońska dekstryniarnia. Prócz 
ludzkich tragedii spowodowa­
ło to szereg zakłóceń w prze­
mysłach: odlewniczym) wiert­
niczym, włókienniczym i in 
nych, które nie mogą się o- 
bejść bez dekstryny.

Decyzja o budowie nowych 
obiektów zapadła błyskawicz­
nie. W lipcu ubr. już pierwsi 
wykonawcy pojawili się na bu 
dowach. Szybkie rozpoczęcie 
budowy nie gwarantowało je­
szcze jej terminowego zakoń­
czenia. Skąd brać niezbędne 
maszyny i materiały, skoro 
wszystkie przedsiębiorstwa i 
fabryki miały już na ten rok 
zamknięte portfele zamówień?

— Tutaj pomogła nam bar­
dzo właśnie solidarność robotni 
cza oraz przychylność władz ad 
ministracyjnych i partyjnycn. 
Jeśli nie mogliśmy załatwić w 
dyrekcji zakładu, w którym

Dokończenie na str. 4
MAREK PRZYBYLSKI

Uchwała Rady Państwa

SZACUNEK DLA BIAŁO-CZERWONEJ
Rada Państwa podjęła uchwałę „W 

sprawie zasad obchodów ogólnokra­
jowych i lokalnych uroczystości pań­

stwowych”. Podkreślając m. in., że uroczy­
stości te mają wielkie znaczenie dla kształ­
towania właściwej postawy obywatelskiej, 
uchwała ustala niektóre zasady ich orga­
nizacji i przebiegu.

Godłem Polskiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej — czytamy w uchwale — jest „wize­
runek orła białego z głową zwróconą w 
prawo i rozwiniętymi skrzydłami oraz dzio 
bem i szponami złotymi w czerwonym polu 
prostokątnej tarczy o dolnej krawędzi wy­
dłużonej pośrodku. Flaga państwowa ma 
kształt prostokątny, właściwy stosunek jej 
szerokości do wysokości wynosi 5:8, pasy 
— biały górny i czerwony (odpowiadający 
barwie cynobru) dolny — są jednakowej 
szerokości. W układzie pionowym kolor 
biały powinien być dla patrzącego po stro­
nie lewej.

„Wyrażanie w odpowiednich formach 
szacunku dla hymnu, godła i flagi Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej jest patriotycz­
nym obowiązkiem każdego obywatela” — 
mówi uchwała. Mężczyźni w ubraniach cy 
wilnych podczas wykonywania hymnu 
oraz podnoszenia i opuszczania flagi — sto 
ja z odkrytą głową. Osoby w umunduro­
waniu obejmującym nakrycie głowy, 
nie będące w szyku zwartym, oddają ho­

Jak chyba nikt z plejady naj 
wybitniejszych rewolucjo 
nistów stał się bohaterem 

polskich obchodów Święta Ma 
jowego. kiedy było jeszcze 
dniem walki. To właśnie spod 
rąk Marcina Kasprzaka wyszła 
w 1890 roku odezwa przekazu­
jąca polskim robotnikom wieść 
o proklamowanym właśnie ob­
chodzie międzynarodowej soli­
darności proletariackiej. On też 
zarazem był jednym z głów­
nych organizatorów ówczesne­
go, inauguracyjnego „święto­
wania” 1 maja w Warszawie. 
Zaś w czternaście lat później, 
właśnie w obronie tajnej dru­
karni SDKPiL w której skła­
dał znowu odezwę pierwszo­
majową, stoczył desperacka 
walkę: przesądzając^ jego los. 
ale zarazem stanowiąca prolog 
do rewolucyjnych zmagań 1905 
roku.

Zresztą już dla współczes­
nych sobie działaczy ruchu ro 
botniczego w innych krajach 
stał się symbolem wyzwoleń­
czych dążeń polskiego prole­
tariatu. Kiedy zginął na sto­
kach Cytadeli warszawskiej, w 
Berlinie odbywał się właśnie 
kongres socjaldemokratów nie 
mieckich. I skoro tylko dotar­
ła do sali obrad wieść o śmier­
ci Kasprzaka, poprosił o głos 
sędziwy przywódca proletaria­
tu niemieckiego — August Be- 
bel. Przypominając zasługi Ka­
sprzaka jako przywódcy ruchu 
robotniczego w Poznańskiem, 
na Śląsku i w zaborze rosyj­
skim, powiedział na zakończe­
nie:

„Kiedy wybiła ostatnia godzina 
Kasprzaka, pokazał się godnym ca 
łego swego życia, mającego tylko 
dobro partii na względzie. Prowa 
dzony na szubienicę, cierpiąc już 
na daleko zaawansowaną gruźlicę 
krtani, śpiewał jeszcze polską 
pieśń rewolucyjną „Czerwony 
Sztandar”. Towarzysze — ja znam 
tę pieśń i zapewniam was: spo­
śród wszystkich pieśni międzyna­
rodowej demokracji żadna nie po­
siada dla mnie teraz tak porywa­
jącej melodii, jak ta. Zaś ostatnie 
słowa Kasprzaka brzmiały: „Niech 
żyje rewolucja”. Moim zdaniem 
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zadań bieżących z budowę podstaw pomyślności długofalowej.
Nieodłącznym elementem patriotyzmu naszych dni jest in­

ternacjonalizm. Niemal od pierwszej chwili, kiedy nad Eurooą 
pojawiło się — dla jednych widmo, dla drugich bojowe hasło 
„Proletariusze wszystkich krajów łączcie się!" — polski ruch re­
wolucyjny znalazł wsparcie u rewolucjonistów rosyjskich. W 
Polsce Ludowej, po doświadczeniach prawie trzydziestoletniej, 
wzajemnie korzystnej współpracy, przyjaźń i sojusz z państwa­
mi systemu socjalistycznego, a zwłaszcza z Krajem Rad, stały 
się nieodłącznym składnikiem myślenia politycznego Polaków. 
Dlatego ze szczególnym wzruszeniem witamy i pozdrawiamy 
w poznańskim pochodzie naszych gości — grupę uczestników 
Pociągu Przyjaźni ze Związku Radzieckiego.

Nasz cel — socjalizm — to synonim pokoju. Pod hasłami 
pokoju zawsze obchodziliśmy nasze święta pierwszomajowe. 
Czas dzisiejszy tworzy nowe szanse jego obrony i umocnienia. 
Tym bardziej związemy rozwój naszego kraju z wytrwałą wal­
ką o pokój, z aktywnym uczestnictwem w wielkiej międzyna­
rodowej wspólnocie ludzi pracy.

Idę pochody pierwszomajowe przez dziesięciolecia....
KAZIMIERZ MARCINKOWSKI

zakończył życie człowiek, któremu 
jesteśmy winni najwyższe uznanie, 
najwyższy podziw i wdzięczność. 
Cześć temu męczennikowi za na­
szą sprawę i tym wszystkim, co 
jak bohaterowie i męczennicy od­
dali życie za naszą sprawę”.

Tragizm bohaterskiej śmierci 
Kasprzaka, a także ponury dra 
mat tzw. sprawy Kasprzaka, 
czyli próby moralnego uśmier­
cenia poznańskiego proletariu­
sza przez jego nacjonalistycz­
nych przeciwników dziają- 
cych wewnątrz polskiego ru­
chu robotniczego — sprawiły 
jednak, że gdzieś w cieniu za­
pomnienia pozostaje, jakże 
barwna, osobowość działacza. 
Tak barwna, że predysponują­
ca go na bohatera eposu ludo­
wego.

Jeśli zresztą był pierwszym 
autentycznym proletariuszem 
który stał się uznanym przy­
wódcą ruchu rewolucyjnego, 
zawdzięczał to w znacznej mie 
rze właśnie walorom swej oso 
bowości. Kiedy po ucieczce w 
1888 z pruskiego więzienia w 
Poznaniu, „spalony” na tere­
nie tego zaboru, podejmował z 
początkiem 1889 r. działalność 
rewolucjonisty na terenie za­
boru rosyjskiego, był człowie­
kiem „bez chodów” Przy tym 
zaczynał odbudowywać ogniwa 
ruchu rewolucyjnego w War­
szawie, szczególnie boleśnie 
dotkniętej rozgromieniem Wiel 
kiego Proletariatu, rezygnując 
z łatwizny: sięga po robotni­
ków których świadomość pro­
letariacką dopiero kształtował 
i których wychowywał na ak­
tywistów. Na przykład w 
swym pierwszym meldunku z 
Warszawy dla paryskiego oś­
rodka emigracvjnych działaczy 
socjalistycznych pisał:

„Zapoznałem tylko 5 facetów i to 
mało obeznanych ze sprawą. Przez 
nich poznałem do tego czasu 25, 
jest więc tylko trzydziestu. Mało. 
Nabieram natomiast coraz więcej 
praktyki w działalności. Pomiędzy 
zorganizowanymi robotnikami jest 
czterech zdolnych, jednak sami 
nie mogą jeszcze prowadzić robo­
ty. Chciałbym, aby każdy przy­
stępujący do walki, świadom był 

nory przez salutowanie. Nakrycie głowy 
należy także zdejmować przed sztandara­
mi wojskowymi.

Uchwała podkreśla również obowiązek 
ścisłego przestrzegania określonych przez 
dekret o godle i barwach PRL wzorów, zo­
bowiązuje organizatorów uroczystości, w 
czasie których wykonywany jest hymn, do 
jak najlepszego odtworzenia, zachowania 
uroczystego ceremoniału.

Właściwe poszanowanie należy się rów­
nież sztandarom instytucji, zakładów pra­
cy, organizacji politycznych i społecznych, 
szkół — podczas wszelkich uroczystości.

Osoby posiadające odznaczenia państwo­
we powinny traktować jako swój obywa­
telski obowiązek noszenie ich lub ich mi­
niatur, czy baretek, w trakcie uroczystości 
państwowych.

W dniu Święta Odrodzenia, 22 lipca w po 
ludnie, radio i telewizja nadają dla pod­
kreślenia szczególnego charakteru święta 
— hymn państwowy — Mazurek Dąbrow­
skiego.

Uchwała podjęta przez Radę Państwa 
(ooublikowana w nr 13 „Monitora Polskie­
go”) przypomina sprawy znane. Szacunek 
dla zewnętrznych oznak państwowości jest 
jednak na tyle ważnym przejawem narodo 
wej wspólnoty, że warto było dać temu 
wyraz.

swego Oręża a także, aby wiedział 
jak działać. Co się mnie tyczy — 
jestem zupełnie bezpieczny...”

W rzeczywistości nie był wca 
le tak bezpieczny. Raz po raz 
musiał unikać zasadzek i za­
cierać ślady. Dwa razy wym­
knął się z zasadzki tylko dzię­
ki zaskoczeniu prześladowców 
niebywałą siłą swych pięści; 
trzeci raz musiał nawet uczy­
nić użytek ze swej broni.

Pozostał w pamięci współto­
warzyszy jako człowiek niepo- 
snolitej energii, pomysłowości, 
odwagi a zarazem iście gavro- 
che’owskiej radości życia. Có 
prawda niektórzy działacze 
ówczesnego studenckiego pod­
ziemia Warszawy, przedkłada­
jący nad rewolucyjną działal­
ność i pracę wśród proletaria­
tu teoretyczne spory o rewolu- 
cyjności, a przy tym tylko 
mniej 'lub bardziej przypadko­
wo związani z ruchem robot­
niczym — mieli za złe Kasprza 
kowi „poznańskie łobuzer- 
stwo”. Tym bardziej jednakże 
zaskarbił sobie sympatię oraz 
uzyskiwał wyjątkowy autory­
tet wśród robociarskiego akty­
wu. Rychło też policmajster 
carski Szlikiewicz zaczął okre­
ślać nieuchwytnego działacza 
jakże chlubnym mianem „dru­
giego Kunickiego”.

Przy tym Kasprzak mając 
świetnie opanowany (jakże cen 
ny dla socjalistycznego podzie­
mia), kunszt sztuki drukar­
skiej, był również mistrzem or­
ganizowania przerzutów przez 
zieloną granicę „bibuły” (jak 
określano nielegalne wydaw­
nictwa) oraz „facetów” (czyli 
po prostu działaczy). Sam zresz 
tą nie cofał się przed osobi­
stym udziałem w tych akcjach. 
M. in. uratował przed areszto­
waniem młodziutką uczennicę 
jednej z warszawskich pensii, 
ściganą za swe pierwsze kroki 
w działalności rewolucyjnej, a 
później znaną na całym świę­
cie — Różę Luksemburg. Prze­
mycił ją do Poznańskiego (skąd 
wyjechała na studia do Szwaj­
carii) w sposób utrwalony 
anegdotą, która krążąc wśród 
„facetów”, wzbudzała powsze­
chną wesołość.

Otóż Róża Luksemburg była 
nie tylko drobniutkiej budowy, 
ale w dodatku wrodzone zwich 
nięcie stawu biodrowego nie­
mal wykluczało szybki jej prze 
marsz bezdrożami zielonej gra­
nicy. Co więcej, kiedy Ka­
sprzak dotarł ze swa podopiecz 
ną do jednej z królewiackich 
jeszcze wiosek niedaleko Pyzdr 
(dzisiejszy powiat wrzesiński, 
przebiegała tam wówczas gra­
nica zaborów) okazała się ona 
pełna kozaków, którzy — o 
czym dowiedziano się później, 
przyjechali tu na rekwizycję 
siana. Tak czy owak ubrani z 
miejska przybysze mogli zna­
leźć schronienie przed podej­
rzliwie spoglądającymi kozaka 
mi tylko na plebanii, której go 
spodarz nie należał jednakże 
do sympatyków „nielegalnych”. 
Wzruszył się wszakże legendą, 
jaką przedstawił mu, improwi 
zując pospiesznie. Marcin: 19- 
letnia Róża stała się jego uko­
chaną, która uciekając przed 
'tniewem rabinów do Poznań­
skiego, chce tam przyjąć 
chrzest i zawrzeć związek mał­
żeński. Wkrótce już „kochają­
ca się para” jechała ku nad­
granicznym łąkom dwukon­
nym wozem drabiniastym plebć 
na —on przebrany po tamtej­
szemu na proboszczowskiegc 
narobka ona ukryta w worki 
na obrok. I skoro minęli koza 
ków wypasających konie i do­
tarli w samo pobliże granicz; 
nej rzeczki. Marcin szybko za 
rzucił na plecy ów rzekom 
worek z obrokiem i puścił si 
biegiem na drugi brzeg, upo 
minając tylko Różę. bv nie trz 
notała się. No cóż — był wów 
czas jeszcze zdrowy. Gruźlic 
nabawić miał sie 4 lata późnh 
w czasie drugiego już pobyt 
w więzieniu — tym razem cai 
skiego, z którego uciekł zbj 
nóźno...

Później Różą Luksembui 
napisze o młodzieńczym Ki 
iprzaku:

„Ta r»os»ać krzepka, sneha. m 
•kularna. skupiona w sobie, o * 
'aznym harcie woli, o niezłomn 
-nercii. o umv«1e surowvm i ni 
mordowanie nracuiacym. uosał 
Taca sile. czvn i prostotę, sile 
’zvn w milczeniu, bez frazesu 
wahań”.

Sadze, że nies»u«znie nomiia i 
^we cechy poznańskiego prolei 
riusza.

ZBIGNIEW SZUMOWSKI 
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Do kiermaszowych stoisk i wczoraj, i w niedzielę, trudno byio 
się docisnąć. Na zdieclu: jedno ze stoisk z książkami, tłumnie o- 

blegane przez czytelników.

■■TELEWIZJA

Fot. — K. Przychodzki

Udany kiermasz
Domu Książki i „Głosu Wielkopolskiego"

; Dokończenie ze str. 1
Tak więc kiermaszowe stoi­

ska wczoraj i w niedzielę o- 
blegały -wprost tłumy. W związ 
ku z tym poprosiliśmy ó kilka 
refleksji dyrektora „Domu 
Książki” w Poznaniu Alojzego 
Murawę:

— Frekwencja — powiedział — 
przekroczyła nasze oczekiwania. 
Także obroty, które wyniosły oko­
ło 400 tysięcy zł, jak i liczba ku­
pionych książek. Szacuję ją na o- 
koło 20 tysięcy. A ilu ludzi od­
wiedziło kiermasz? Sądzę, że co 
najmniej 150 tysięcy. To wszystko 
dotyczy tylko niedzieli. Pogoda 
nieźle dopisała. Na dobre wyszedł 
także orzeźwiający deszczyk.

Stoiska były wieczorem o- 
świetlone. Dzięki temu czytel­
nicy kupowali książki aż do 
godz. 20. To nowość w dotych­
czasowej tradycji organizowa­
nia tej imprezy. Słowa podzię­
kowania należą się księgarzom 
i wszystkim handlowcom, któ­
rzy przez wiele godzin w’ cią­
gu dwu dni ofiarnie służyli na 
bywcom.

Rozmowy, które przeprowa­
dziliśmy z nimi na kiermaszu, 
ujawniły jednak również pew­
ne niedomagania. Wielu z nich 
chciało na miejscu zjeść coś na 
gorąco, niestety, np. kiełbaski 
sprzedawano tylko zimne. A 
przecież nie tak znów wiele za 
chodu trzeba, aby takie zapo­
trzebowanie zaspokoić. Poza 
tym wszystkiego było pod do­
statkiem: słodyczy, owoców, 
napojów, kwiatów, no i przede 
wszystkim interesujących ksią 
żek, do których w księgar­
niach dotrzeć trudniej.

Dzisiaj na kiermaszu zorga­
nizowano dla czytelników do­
datkową atrakcję. Dedykować

im będą swoje książki pisarze: 
od godz. 14 do 15: Tadeusz Be- 
cela, Jerzy Korczak, Jerzy 
Mańkowski, Janusz Przybysz, 
Józef Ratajczak, od godz. 15 
do 16: Przemysław Bystrzycki, 
Gerard Górnicki, Eugeniusz 
Morski, Czesław Michniak, od 
godz. 15 do 17: Eugeniusz Pan 
kszta, od godz. 16 do 17: An­
drzej Górny, Irena Naganow- 
ska i Egon Naganowski.

Pisane 
w Rayensbrueck
Ravensbrueck. Mała miejscowość 

w Meklemburgii, która dla 132 ty­
sięcy kobiet różnych narodowości 
(w tym 4o tysięcy Polek) stała się 
miejscem śmierci lub wspomnie­
niem piekła. A jednak na dnie 
ludzkiego upodlenia, gdzie „żywi 
zazdrościli umarłym”, rodziły się 
... wiersze. Przechowywane w pa­
mięci, zapisywane na skrawkach o- 
bozowego papieru.

Część tych wierszy ocalała i cza­
sem jest to jedyny ślad, który po­
został po ich autorkach, znanych z 
nazwiska i bezimiennych. Wybór 
tej niezwykłej twórczości usłyszeli 
śmy w piątkowej Estradzie Litera­
ckiej, przygotowanej przez ośro­
dek szczeciński.

Były to wiersze — skargi, pełne 
żalu (nawet do ptaków, które draż 
niły swą swobodą), przede wszy­
stkim jednak przeogromnej tęskno 
ty za innym światem, gdzie „po­
dobno jest wiosna”, niebo napraw 
dę błękitne, gdzie pozostali naj­
bliżsi.

„Byłyśmy tu i nic więcej” — na 
pisała z rozpaczą jedna z tych je­
dynych w historii literatury auto­
rek. Nie miała racji. Pozostała pa 
mięć Ravensbrueck, pozostały wier 
sze — świadectwo kobiecych uczuć 
silniejszych niż strach i cierpie­
nie. (km)

Wielkopolska „serdeczna krew"

Zaczęło się wszystko w maju ubiegłego roku, od ape­
lu Synów Pułku o honorowo oddaną krew dla Ban­
ku Krwi Centrurr Zdrowia Dziecka. Młodzież wiel­

kopolska nie zawiódł? W odpowiedzi na apel do Banku 
Krwi wpłynęło 261 litrów życiodajnego leku.

Ale na tym akcji nic zakończono. Powstał specjalny sztab 
„serdecznej krwi” z udziałem działaczy poznańskiego śro­
dowiska Synów Pułku przy ZO ZBoWiD. zarządów woje­
wódzkich organizacji młodzieżowych oraz dziennikarzy 
„Gazety Poznańskiej” W minioną niedzielę podsumowano 
kolejny etap akcji. Wyniki przeszły wszelkie oczekiwania* 
798 litrów krwi. Przodujące zarządy powiatowe ZMS i 
ZSMW z Gniezna i Czarnkowa otrzymały pamiątkowe pu­
chary.

Uczestnikom akcji wręczono również honorowe wyróż­
nienia PCK, pamiątkowe plakietki Synów Pułku, dyplomy 
Zarządu Wojewódzkiegc ZSMW.

Niedzielne spotkanie uczestników akcji „serdeczna krew” 
miało niecodzienną oprawę — zbiegło się z dekoracją we­
teranów powstań oraz żołnierzy II wojny światowej wyso­
kimi odznaczeniami państwowymi. (o-bw)

Dla każdego
Podobnie jak w latach ubiegłych, również w tegorocz­

nym pochodzie z okazji 1-Maja, nie zabraknie sportow­
ców. Tym razem zawodnicy, zawodniczki, trenerzy i dzia­
łacze maszerować będą wspólnie z zakładami pracy spra­
wującymi opiekę patronacką nad poszczególnymi kluba­
mi czy też z uczelniami lub szkołami, w których zdobywa­
ją wiedzę. Ale w pochodzie 1-Majowym znajdą się również 
inni sportowcy, którzy chociaż nie będą występowali w 
dresach czy kostiumach, to jednak ich przynależność do 
wielkiej sportowej rodziny jest bezsporna. Mowa tu oczy­
wiście o wielkiej grupie entuzjastów kultury fizycznej, 
którzy w hali, na boisku czy wycieczce turystycznej zdo­
bywają siły potrzebne im do pracy nad pomnażaniem na­
szego dorobku narodowego i są zwolennikami czynnego wy 
poczynku.

Rozwój motoryzacji, i to zarówno tej masowej jak i in­
dywidualnej, a także telewizji powoduje, że współczesny 
człowiek coraz mniej ma okazji do odbywania spacerów, 
w ogóle poruszania się na własnych nogach. Powoduje to 
określone perturbacje natury zdrowotnej a wzrastająca 
w sposób zastraszający liczba chorób układu krążenia jest 
jednym z tragicznych dowodów, że siedzący tryb życia 
jeszcze nikomu nie wyszedł na dobre.

Doceniając ten problem, władze partyjne i administra­
cyjne zwracają w ostatnim czasie szczególną uwagę na 
rozwój masowej kultury fizycznej. Chodzi po prostu o to, 
aby jak najwięcej ludzi korzystało z czynnego wypoczyn­
ku, aby przy każdej nadarzającej się okazji, znaleźli się 
oni na boisku czy. turystycznym szlaku. Służy temu wie­
le przedsięwzięć i akcji, z których na czoło wybija się 
niewątpliwie inicjatywa Towarzystwa Krzewienia Kultu­
ry Fizycznej, które chce skłonić każdego obywatela, aby 
„biegał po zdrowie”. Ta akcja ma chyba największe szan­
se powodzenia, gdyż nie wymaga boisk czy bieżni. Wy­
starczy kawałek alejki czy dróżki, gdzie można syste­
matycznie uprawiać ten sposób pozbycia się zbęd­
nych kilogramów czy podreperowania własnego zdrowia. 
Jeszcze sporo ludzi patrzy na biegających starszych pa­
nów czy panie z pewnym przymrużeniem oka. Ale czy 
nie wynika to przede wszystkim, z faktu, iż nie wszyscy 
jeszcze potrafią przćłamać w sobie pewne opory i zazdrosz 
cza tym którym, się to już udało?

Kultura fizyczna nie kończy się przecież na bieganiu. 
Jest wiele innych dyscyplin, które może uprawiać każdy 
bez względu na wiek. W Poznaniu po pewnym okresie 
stagnacji, ruszyła z miejsca budowa ośrodków sportowych 
w poszczególnych dzielnicach, zwłaszcza w pobliżu wiel­
kich skupisk ludzkich Powstają takie ośrodki na Grun­
waldzie, Winogradach Nowym Mieście. Chodzi o to, aby 
każdy miał w^oblizu swego mieszkania teren, gdzie może 
pograć w piłkę, poćwiczyć gimnastykę, spróbować 
swych sil w konkurencjach lekkoatletycznych. Wtedy bę­
dziemy mogli powiedzieć, że kultura fizyczna jest dostęp­
na dla każdego.

MACIEJ STABROWSKI

W kraju i
W rozgrywanym w Poznaniu, 

międzynarodowym turnieju w ho­
keju na trawie, juniorów, w nie­
dzielę uzyskano następujące roz­
strzygnięcia: Warta-Start Gniezno 
0:0, Grunwald-Lech 6:0 (2:0), Berlin 
-Stella Gniezno 2:3 (1:3).

Czwarty etap kolarskiego wyści­
gu „Szlakiem grodów piastow­
skich”, zakończył się zwycięstwem

na świecie
238 kg. Poprawił on swój własny 
rezultat o 0,5 kg.

W międzynarodowym mityngu 
lekkoatletycznym rozegranym w 
Kobe (Japonia), niespodziewanej 
porażki doznał mistrz olimpijski 
Lasse Viren. Zajął on dopiero 
czwarte miejsce na dystansie 10 
km. Zwyciężył Japończyk Ichlo 
Sato w czasie 29.46,6 min.

W naszym
obiektywie.

Zwycięstwem reprezentacji p0|. 
ski zakończyło się, rozegrane w 
Poznaniu, międzynarodowe spot 
kanie zespołów Polski i NRF, w 
gimnastyce (zawodnicy do lat 
21). W klasyfikacji zespołowej 
zwyciężyli Polacy 261,70;257,9j 
pkt. Indywidualnie najlepiej ćwi­
czył Grzegorz Ciastek z Legii 

(na zdjęciu).
Zawody odbywały się w ukła­
dach dowolnych na sześciu przy 
rzędach, z których Polacy wygra 
li cztery — koń z łękami, kółka, 
poręcze i drężek. Gimnastycy 
NRF zwyciężyli w ćwiczeniach 
wolnych i skoku. Większość za­
wodników zaprezentowała bar­
dzo dynamiczne układy o dość 
dużym stopniu trudności. W eki­
pie gości najlepiej ćwiczył Jur­
gen Schneider, który toczył za­
ciętą walkę z Grzegorzem Cia­
stkiem. O ostatecznym sukcesie 
Polaka zadecydowały ćwiczenia 
na drężku, lepszy w nich był le­
gionista i to zadecydowało o je­
go sukcesie indywidualnym, (ib)

Na stadionie AZS-u przy ul. Pu­
łaskiego, odbył się mityng lek­
koatletyczny. Na zdjęciu: frag­
ment biegu pań na 1000 metrów.

Fot. (2) — K. Przychodzki

ROBOTNICZE SŁOWO
Dokończenie ze str. 3 

mieliśmy coś kupić, zawsze mo 
gliśmy liczyć na pomoc miej­
scowej Rady Robotniczej. Po- 

' moc tę szczególnie odczuliśmy 
ze strony hutników. W ciągu 3 

Jmiesięcy od złożenia zamówie- 
■nia na stal w hutach (Stalowa 
IWola, Łabędy, Zawiercie, No- 
!wa Huta, Huta Kościuszki) zo­
stała ona dostarczona „Mosto­
stalowi” w Rudniku i Słupcy, 
%dzie bardzo szybko wykonano 
odpowiednie konstrukcje. Inne 
tprzykłady pomocy? Specjaliści 
<z Pracowni Projektów przy Za 
(kładach Chemicznych w Oświę 
rimiu w czynie społecznym wy 
konali nam dokumentację in- 

tstalacji technologicznej na sta 
rcji zakwaszania, a pracownicy 
[poznańskiego „Cukroprojektu” 
sf-ównież nieodpłatnie przejęli 
Biadzór nad budowami. War­
tość obydwu czynów: 1.3 min 
złotych. Bardzo pomaga nam 

leż patronat ZMS.

Trafili na rzetelnych 
nawców. Wyróżniają

wyko- 
załogi

„Hydrobudowy 9”, „Mostosta­
lu” i Spółdzielni Drzewnej ze 
Stęszewa. Świetnie układa się 
im współpraca z generalnym 
wykonawcą. Szefowie tej bu­
dowy: Aleksandra, Otto i 
Georgius Giannopulos oraz maj 
strowie Franciszek Drzewiecki 
i Kazimierz Suszka należą do 
ludzi, którzy nie mówią — nie.

— Szczególny charakter ma 
nasza współpraca z projektan­
tami. My nie czekamy na cały 
projekt. Jest on nam przeka­
zywany etapami i tak też eta­
pami natychmiast realizowany. 
Można powiedzieć, że to co je­
szcze wczoraj było na desce pro 
jektanta dzisiaj już urealnia 
się na budowie.

Zastosowali 
mechanizmy
przyspieszenie

więc wszystkie 
umożliwiające 

budowy. A tak

niedowiarkom, że można w cią 
gu 15 miesięcy wybudować 
dwie duże fabryki. Takie tem­
po staje się już nowym inwe­
stycyjnym zwyczajem — poz­
nańskiej najlepszej roboty.

MAREK PRZYBYLSKI

Krzysztof Penderecki — Kosmo- 
gonia na solistów, chór mieszany i 
orkiestrę oraz Wymiary czasu i 
ciszy na 40-głosowy chór mieszany 
perkusje i smyczki i De natura 
sonoris II na orkiestrę. Wykonaw­
cy: Chór i Orkiestra Symfoniczna 
Filharmonii Narodowej (kierownik 
chóru — Józef Bok, dyrygent — 
Andrzej Markowski) oraz soliści: 
Stefania Woytowicz — sopran, Ka­
zimierz Pustelak — tenor. Bernard 
Ładysz — bas. Polskie Nagrania 
„Muza” SXL 0781.

Wolfgang Amadeus Mozart’ • łt i J 1 • * rallldiluUo nlUZdlŁ '
.prywatnie chcą udowoaniCKoncert skrzypcowy — G-dur nr 3

Lecha Kluja (Lech), który wyprze 
dził na mecie Bylickiego, Barcika 
i Mytnika. Triumfatorem tegorocz 
nego wyścigu jest Tadeusz Prasek 
— Birkut Goleniów, który wyprze­
dził Lecha Kluja i Pawła Kaczo­
rowskiego.

Międzynarodowy turniej w koszy 
kówce kobiet, rozgrywany w Ło­
dzi, zakończył się zwycięstwem zes 
polu Tbilisi (ZSRR) — komplet 
zwycięstw, przed KPV 69 (NRD) 
jedna porażka, ŁKS.em — 2 poraź 
ki i Lechem Poznań — 3 porażki. 
W ostatnim dniu koszykarki Le­
cha, po zaciętej walce uległy dru­
żynie KPV 69 55:57 (28:26).

W Goeppingen odbył© się między 
narodowe spotkanie florecistek 
Polski i NRF. Zakończyło się ono 
ciężko wywalczonym zwycięstwem 
Polek, które przy stanie 8:8, wy­
grały lepszym stosunkiem trafień.

W rozegranym w Wiedniu elimi­
nacyjnym spotkaniu hokeja na 
trawie o awans do półfinałów mi­
strzostw Europy, drużynowy mi­
strz Polski — Warta pokonała zes­
pół AH TC (Wiedeń) .3:0 (0:0), za­
pewniając sobie tym samym u- 
dział w półfinałach. Bramki zdo­
byli Wybieralski, Czajka i Cieluch.

W zakończonych w Doniecku mi 
strzostwach ZSRR w podnoszeniu 
ciężarów, w wadze superciężkiej 
zwyciężył Aleksiejew, uzyskując w 
dwuboju 407,5 kg. Radziecki sztan­
gista ustanowił także nowy rekord 
świata w podrzucie, wynikiem

Tabele • Tabe‘e • Tabele
Gwardia

PIŁKA NOŻNA
I LIGA 

— Górnik
LKS — Stal Mielec 
Odra — Pogoń 
Polonia — Wałbrzych 
Ruch — Legia
Zagłębie Sosnowiec — Lech
Wisła ROW

1. Stal
2. Górnik
3. Wisła
4. Gwardia
5. Ruch
6. ŁKS
7. Zagłębię
8. ROW
9. Polonia

10. l egia
11. Lech
12. Pogoń
13. Odra
14. Zagłębie

Sosnowiec

Włb.
II LIGA

Śląsk
Górnik Wlb.

Widzew

0:0 
2:2 
1 :0
2:0

Przemysław — Warta II 1:8
Polonia N. Tomyśl — Vitcovia 1:0
Kania — Sparta !:•
Błękitni - Tur Turek 14
Włókniarz — Ostrovia M
MZKS Kępno — Grunwald 2:1

19
19
19
19
19

19
19
19
19
19
19
19
19

26
24
24
23
23
22

17
17
16
16

14
13

Hutnik

0-0
34—16 
17— 7 
25—19 
26—17 
21—12

19—21
11—17
15—25
16—19
13—21

15—26
16—26

1. 1 ech II 21
2. Grunwald 21
3. Ostrovia 21
4. Polonia Leszno 21
5. Sparta 21
6. Błękitni 21
7 Przemysław 21
8. Włókniarz 21
9. Warta II 21

10. Tur Turek 21
11 MZKS Rawicz 21
12 Polonia N. Tomyśl 21
13. Dyskobolia 21
14. Vitcovia 21
15 Kania 21
16. MZKS Kępno 21

30 44—10
29 30-14
27 23—14
25 31—21
25 27-18
21 29—31
21 13—21
20 23—18
19 21—20
19 18—21
19 28—42
17 19-23
17 23-28
16 16—22
16 15-34
15 23—48

MGKS Mikulczyce — Zawisza
Stal Rz
GKS Katowice

Urania Ruda

Star — Szombierki 
Wisłoka — I echia 
Arka — AKS Niwka

Piast
§1.

1'0 
2:1 
0:0 
0:0

2:1

W tabeli prowadza Szombierki i 
Slask po 29 pkt. oraz Hutnik — 27 
pkt.
KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA

HOKEJ NA TRAWIE 
I LIGA

Grunwald — Sparta Wrocław 3:1 
Sparta Gn. — Start Gn
Górnik — Siemtanowiczanka id
Piast — AZS K-ce ńt
Polonia — Stella 9:1

I SATYRA
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KV 216. Koncert skrzypcowy A-dur 
nr 5, KV 219. Na skrzypcach gra 
Krzysztof Jakowicz oraz Orkiestra
Kameralna Filharmonii 
wej. Polskie Nagrania 
SXL 0694.

Komplet składający się

Narodo- 
„Muza’’

z dwóch
dużych płyt zawiera na jednej mu 
zyke skomponowana w czasach Ko 
pernika. Tytuł „Musica aetatis 
Copernicanae” zawiera utwory 
kompozytorów polskich i obcych 
w wykonaniu Capelli Bydgostien- 
sis pod dyr. Włodzimierza Szymań 
skiego. Druga płyta zawiera nagra 
nia utworów polskich kompozvto- 
rów współczesnych: Piotra Per­
kowskiego — Szkice toruńskie na 
orkiestrę. Tadeusza Zygfryda Kas- 
serna 4 Motety Kopernikowskie op. 
19 na chór mieszany a canella i 
Andrzeja Koszewskiego Nicolao Co 
nernico dedicatum. Wykonawcy: 
Orkiestra Symfoniczna Państwowej 
Filharmonii we Wrocławiu pod 
dyr. Tadeusza strugały, oraz Chór 
Polskiego Radia we Wrocławiu pod 
kierunkiem Stanisława Krukowskie 
go. Polskie Nagrania „Muza”, SXL 
0893 1 SXL 0894.

Międzynarodowe 
zawody konne

Dobrze spisują się jeźdźcy po­
znańskiego LKS-u Cwał, w roz­
grywanych na Woli, międzynaro­
dowych zawodach konnych, w któ 
ryth obok krajowej czołówki star­
tują dwa zespoły z Berlina Zachód 
niego. Konkurs ujeżdżania zakoń­
czył się zwycięstwem Dorothey 
Giese (Berlin Zachodni) na koniu 
Sterling. Drugi bvł Jacek Wierz- 
chowiecki (LKS Cwał) na Gniewi^. 
W konkursie skoków klasy ,,N” — 
'wys. przeszkód 1.20—1 30 m) zwy­
ciężył Tomasz Pacyński (LKJ So- 
not) przed Tadeuszem Szymonia- 
kieni (LKS Lech Gniezno). Aż 17 
jeźdźców ukończvło bezbłędnie par 
cours w konkursie szybkości. Nai- 
^zvhciej przeiechał Jan Kowal­
czyk (Legia) na Blekocie — 63 sek. 
Trzeci w tym konkursie był Piotr 
Wawryniuk (LKS Cwał) na Pawiu 
— 75 sek. (zb)

Warta — Wisła 
Zagłębie — Bałtyk Gd 
Goplania — Flota 
Olimpia Elb. — Gward'a 
Polonia P-ń — Arkonia 
Stal Szcz. — Czarni Szcz
Calisia
Bałtyk Kosz.

Olimpia p-ń
Stoczniowiec

1. Stoczniowiec
2. Warta
3. Bałtyk Gdynia

5.
6.

Arkonia
Gwardia Koszalin 
Olimpia Poznań 
Polonia Poznań 
Zagłębie Konin 
Stal Szczecin

10. Olimpia Elbląg
11. Goplania Inowr
12.
13.

15.
16.

2:0 
1:2 
0:0 
0:3 
1:0

0:2
1:2

1, Grunwald
2. Stella Gniezno
3. Warta
4. Sparta Gniezno
5. Górnik Siemian
6. Lech

21
21
21
21
21
21

36
31
31
30
26 
26
20
19

36—7
30—16

36—13 
35—21 
25—14 
14—18 
20—18

7. HKS Siemiancwiczanka 
12 12

8. Start Gniezno 12 U
9, AZS Katowice 12 8

10. Piast Gliwice 1? 6
11. Sparta Wrocław 12 6
12. Polonia Środa 12 3

ŻUŻEL
I LIGA

12 20 25—6
12 19 25—lt
12 18 38—10
12 15 21—12
12 14 12—3
12 13 13—18

9—8 
15—19 
10—14
4—20 

15—34
5—3S

Flota Gdynia 
Wisła Tczew 
Bałtyk Koszalin 
Czarni Szczecin 
Calisia

21

19—22 
17—22 
17—27 
22—30
21—44 
14—37

KLASA OKRĘGOWA 
Polonia 1 eszno — Dyskobolia 
MZKS Rawicz — Lech II

Kolejarz Opole — Unia 
T,eszno 42:36

Stal Gorzów — Slask Świę­
tochłowice 41:36

Faluhaz Z. Góra — ROW
Rybnik 42:36

Włókniarz Częstochowa — 
Polonia Bydgoszcz 42:35

1. Stal Gorzów
2. Faluhaz Z. Góra
3. Śląsk Swietochł.
4. Kolejarz Opole
5. Włókniarz
6. ROW Ryhnik
7. Polonia R-^dgoSZCZ
8. Unia Leszno



10 maja początek matur
JA maja początek egzami 

: I nów dojrzałości. Przy- 
IU stąpi do nich około 

170 tys. młodzieży — absolwen 
tów liceów ogólnokształcących 
j szkół zawodowych.

W liceach ogólnokształcą­
cych ok. 100 proc, młodzieży, 
która uzyskała świadectwo u- 
kończenia szkoły średniej, za­
mierza przystąpić do egzami­
nów maturalnych. Jeśli chodzi 
o szkoły zawodowe, w tym ro­
ku znacznie większy odsetek 
absolwentów niż w latach u- 
biegłych zamierza składać e- 
gzamin dojrzałości.

Każda szkoła zawodowa po­
winna uczynić wszystko, by za 
chęcić jak ^największą liczbę 
młodzieży do podjęcia egzami­
nów maturalnych. Ci, którzy 
nie powzięli decyzji mogą to 
uczynić jeszcze teraz. Nawet w

przeddzień składania egzami­
nów dojrzałości, szkoła jest zo 
bowiązana do wpisania kandy 
data na listę osób zdających. 
Warto się więc zastanowić. Nie 
wolno nikomu rezygnować po­
chopnie z szansy jaką stwarza 
posiadanie świadectwa matu­
ralnego, otwierającego drogę 
na studia wyższe. Należy zda­
wać sobie sprawę z tego, iż 
przystąpienie do egzaminu ma 
turalnego nie wiąże się z żad­
nym ryzykiem, świadectwo u- 
kończenia szkoły średniej prze 
cięż uczeń posiada już w kie-
szem.

W tym roku komisja egzami 
nacyjna będzie mogła dopu­
ścić ucznia z jedną notą niedo­
stateczną z pracy pisemnej do 
składania egzaminów ustnych. 
Sądzić należy, iż ta okoliczność

szkół zawodowych, którzy ma­
ją jeszcze wątpliwości czy na­
leży podjąć trud składania e- 
gzaminów dojrzałości.

Tematy prac pisemnych, po­
dobnie jak w roku ubiegłym, 
przygotowane zostaną przez 
poszczególne kuratoria, dla 
szkół znajdujących się w ich 
obrębie. Terminy egzaminów 
pisemnych ułożone zostały w 
sposób bardziej korzystny dla 
młodzieży. Po języku polskim 
(10 maja) i matematyce (11 ma 
ja), młodzież będzie miała dwa 
dni przerwy przed trzecim e- 
gzaminem pisemnym z wybra 
nego przedmiotu, który będzie 
miał miejsce 14 maja.

Po dłuższej przerwie odby­
wać się będą egzaminy ustne 
w terminach ustalonych dla

powinna być również wzięta siebie przez poszczególne szko- 
pod uwagę przez tych uczniów ły. (PAP)

P r zetar g i
poznańskie Zakłady Naprawy Samochodów w Poz­
naniu, Sikorskiego 12. ogłaszają PRZETARG NIE­
OGRANICZONY na wykonanie

PRZEROBU GALWANICZNEGO części do urzą­
dzeń obsługowo - naprawczych — wg wykazu 
znajdującego się w Dziale Zaopatrzenia PZNS.

Termin wykonania usług: 
galwanizowanie części do urządzeń obsługowo - na­
prawczych zaraz do końca roku 1973 w dostawach 
miesięcznych.

Oferty w których należy podać cenę za dcm’ przy 
detalach do urządzeń obsługowo - naprawczych — 
prosimy składać do dnia 12. V. 1973 r. w Sekretaria­
cie Zakładu w zalakowanej kopercie z napisem
„Przetarg". Wartość przerobu roku 1973 ca
360.000.— złotych.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 14. V. 1973 r. 
o godz. 8 w Dziale Zaopatrzenia PZNS.

Do wzięcia udziału w przetargu zaprasza się przed­
siębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz prywatne

Składający oferty z sektora nieuspołecznionego zo- 
bowiązahi są do złożenia wadium przetargowego w 
wysokości 10 proc, wartość! oferowanego przerobu 
w terminie do dnia 12. V. 1973 r. wpłaty bankowej 
na konto NBP I O/M Poznań nr 1218-6-1224. do dnia 
14. V. 1973 r. do kasy Przedsiębiorstwa do godz. 7.30.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo wyboru 
oferenta jak również unieważnienia przetargu bez 
podania przyczyn.

Szczegółowych informacji udziela Dział Zaopatrze­
nia PZNS, telefon nr 338-62 lub 312-77, w. 52.

3 800-KI

Praca ® Nauka
Czeladnika krawieckiego 
przyjmę. Chrapan Poznań,

Fryzjerka damska po­
trzebna. Zgłoszenia, Gło-

Wielka 27.

gowska 116. 43656g
Fryzjerka lub fryzjer mę 
ski od czerwca potrzeb­
ny. Oferty ..Prasa" Grun 
waldzka 19 dla 43912g.
Pracownik do ogrodnic­
twa potrzebny zaraz, ul. 
Bułgarska 123 przy ul. 
Świerczewskiego. 43890g
Pomoc domowa potrzeb­
na sprzątanie 2 X tygod­
niu, ul. Bułgarska 123. 
_ __________ _ 43889g

Potrzebne pomoce ku­
chenne. Restauracja Bia­
ły Żagiel — Kiekrz. Mie­
szkanie zapewnione.

439232
Ślusarza — spawacza zna 
jomością toczenia przyj­
mę zaraz Poznań Norwida
11. 440472

Potrzebna zaraz opiekun­
ka do dwojga dzieci wy-
sokie

Dnia 
ofiarna 
dzielni

181 samochodów z PKO
dla oszczędzających

28 i 30 kwietnia br. odbyły się w Poznaniu losowania premii PKO 
w postaci samochodów osobowych, przeznaczonych dla właścicieli 
premiowych książeczek samochodowych, wystawionych na terenie 
m. Poznania i woj. poznańskiego. Wylosowano 181 samochodów. Przy 
padły one na następujące numery książeczek oszczędnościowych 
PKO premiowanych samochodami.

30.388 Us, 32.318 Us, 99.945 UO,
101.770 UO, 103.605 UO, 120.708 Us, 
123 825 Us, 127.030 <JS, 245.550 UOZ, 
256.549 UOS,258.077 UOS, 258.153 UOS, 
360.890 US, 365.188 US, 365.406 US,
489.225 US, 493.336 US, 561.434 US,
566.441 US. 6.46.593 US, 648.624 US,
650.616 US, 651.448 US, 653.966 US,
654.867 US, 799.437 US, 802.810 US,
880.511 US, 881.065 US, 883.139 US,
885.184 US, 921.279 UO, 923.851 UO,
992.580 US, 995.976 US, 996.678 US,
998.579 US, 1.175.638 US. 1.292.575 US, 
1.293.998 US, 1.377.242 US, 1.522.505
US, 1.524.142 US, 1.524.908 US, 
1.604.869 US, 1.605.149 US, 1.786.388
US, 1.788.895 US, 1.876.018 US,
1.878.921 US, 7.882.617 US, 2.012.488
US, 2.012.542 US, 2.013.422 US,
2.013.948 US, 2.018.383 US. 2.036.933
UO, 2.114.265 US, 2.114.414 US,

2 119.564 US, 2.119.650 US, 2.122.061
US, 2.154.415 UO, 2.162.407 UO,
2 172.270 UO, 2.254.249 US, 2.394.516
US, 2.399.587 US, 2.400.123 US,
2.402.771 US. 2.435.018 UO, 2.437.018
UO, 2,438.611 UO, 2.521.545 US,
2.524.972 US, 2.527.106 US, 2.528.134 
US, 2.603.417 US, 2.606.893 US, 
2.607.596 US, 2.612.994 US, 2.618.813 
US, 2.911.051 US, 2.914.312 US, 
2.915.599 US, 2.916.881 US, 2.920.082 
US, 2.921.549 US, 2.925.130 US, 
2.928.304 US, 3.336.017 US, 3.337.024 
US, 3.337.930 US, 3.338.233 US, 
3.425.336 US, 3.426.770 US, 3.429.877 
US. 3.433.210 US, 3.433.262 US, 
3.433.952 US. 3.436.243 US, 3.437.415 
US. 3.439.305 US, 3.439.446 US, 
3.439.535 US, 3.602.342 US, 3.603.143 
US, 3.605.602 US, 3.610.056 US, 
3.610.304 US, 3.611.056 US, 3.613.500

US, 3.614.562 US, 3.790.687 US,
3.791.748 US, 3.793.049 US, 3.794.351
US, 3.794.824 US, 3.796.797 US,
3.797.309 US, 3.798.771 US, 3.800.409
US, 3.803.061 US, 3.803.553 US,
3.807.776 US. 3.807.780 US, 3.808.583
US, 3.811.780 US, 3.812.717 US,
3.813.144 US. 3.816.887 US, 3.819.945
US, 3.821.154 US, 3.822.453 US,
3.822.582 US. 3.823.690 US, 3.824.379
US, 3.828.504 US, 3.828.845 US, 
3.829.491 US, 3.830.474 US, 3.834.677
US, 3.837.149 US, 3.837.786 US, 
3.838.100 US. 3.841.939 US, 3.842.469 
US, 3.842.517 US, 3.842.547 US, 
3.843.521 US, 3.845.537 US, 3.848.116
US, 3.852.055 US. 3.852.500 US, 
3.852.658 US, 3.852.825 US. 3.852.829 
US, 3.852.951 US, 3.854.756 US, 
3.856.384 US, 3.857.260 US, 3.859.150 
US, 3.860.480 US, 3.861.508 US, 
3.863.195 US, 3.864.306 US, 3.866.770 
US, 3.866.887 US, 3.868.382 US, 
4.570.269 US, 4.570.432 US. 4.570.438 
US, 4.570.948 US, 4.573.257 US, 
4.574.149 US. 4.576.282 US. 4.576.500 
US, 4.576.511 US, 4.579.501 US, 
4.580.902 US. 4.583.220 US. (na)

Rada Zakładowa Przedsiębiorstwa Montażu Elektrowni
i Urządzeń Przemysłowych „Energomontaż 

Warszawa, ul. Nowy Świat 9
Północ'

LUBLIN! Dwupokojowe z 
kuchnią komfortowe 48 
m! zamienię na równorzęd 
ne lub większe w Pozna­
niu, telefon Lublin 33441, 
po 16, lub oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 16 dla 
44155g.

BYDGOSZCZ mieszka-

w okresie letnim miejsca wczasowe
— w OŚRODKU ŻEGLARSKO - WCZASOWYM 

w Pięknej Górze k. Giżycka 
na miejsca o podobnym standardzie
— w MIEJSCOWOŚCIACH NAD MORZEM.

Ośrodek leży na półwyspie Piękna Góra i dzięki swojemu 
pięknemu położeniu oraz dobremu wyposażeniu stwarza duże 
możliwości rekreacyjne, szczególnie dla wędkarzy.

Zgłoszenie w sprawie zamiany miejsc, należy kierować pod 
adresem Rady Zakładowej Przedsiębiorstwa Montażu Elek­
trowni i Urządzeń Przemysłowych „Energomontaż — Północ” 
Warszawa, ul. Nowy Świat 9, telefon nr 29-29-52.

595-K2

nie własnościowe kom­
fort, 2 pokoje zamienię 
na jeden pokój z wygoda­
mi w Poznaniu. Oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Pomorska 
1, 85—046 Bydgoszcz „168”.

1149-K2

Zamienię mieszkanie M-5, 
Winogrady na willowe 
Grunwald, Winogrady. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 44029g.

Stażystka poszukuje sa- 
, modzielnego pokoju. Ofer 
ty „Prasa" Grunwaldzka 

' 19 dla 43962g.

Oddam duży pokój z osob
nym wejściem Łazarz

Kupno • Sprzedaż
Sprzedam 

43948g i idealnym

wynagrodzenie
Grunwald ul. Opalenicka
34 m 2. 44133g

Jawę 175 w 
stanie oraz

Sprzedam 1500 rozsady 
goździków holenderskich 
z perlitu. Wojciechowski, 
Kościan, Sawickiej 1, tel.

Szynszyle wysokiej klasy 
okazyjnie sprzedam, tel. 
500-50. 43916”

398. 4393»g
magnetofon Tonette. Po­
znań, Knapowskiego 14.

43915g

Dochodzącą pomoc domo­
wą do domu lekarza nai

Sprzedam Lambrettę 150 
Li. Strusia 11 m. 10.

43973g

Sprzedam drewno z kar- 
piówką i dachówką na bu 
dynek 10X11 m. Pleszew, 
ul. Lenartowska 56.

43999g

Nową Gazelę „Polmo” 
sprzedam. Jankowski Prą 
dzyńskiego 55 pa. 13.

bardzo dobrych 
kach zatrudnię.
Wielkopolska 63.

warun- 
Sołacz 
44030g

Nowy taksometr Poltax 2 
sprzedam, tel. 418-177.

43913g

Biurko jasne, dywan 
3X3.36, korzystnie sprze­
dam. Poznań, Dąbrowskie
go 97d m. 43914 g

Powiatowa Spółdzielnia Pracy 
Usług Wielobranżowych w Poznaniu

ul. Sczanieckiej 3, tel. 626-27

POSZUKUJE LOKALU
o pow. ca 400 m2

na magazyn surowców
3492-Kl

Pracownicy poszukiwani
Fabryka Obrabiarek Specjalnych — „PONAR . Wie- 
pofama” zatrudni w okresie sezonu letniego do 
Ośrodków Wczasowych w Międzywodziu i Budzi- 
szewku k/Skoków:

— RATOWNIKA
— FELCZERA
— 8 PRACOWNIKÓW MAGAZYNOWYCH — 

5 KOBIET i 3 MĘ2CZYZN.
Warunki pracy i płacy do omówienia 

Spraw Osobówych i Szkolenia.
Dziale 

3797-K1

Fryzjerka damsko - mę­
ska luń fryzjer potrzebni 
na stałe. Poznań, ul. Cze­
sława 9a. 44020g

Magistrowie przygotowu. 
ją ośmioklasistów, matu, 
rzystów do egzaminów. 
Szamarzewskiego 21. m. 7. 

439362
Tańców uczę Poznań, ul. 
Mickiewicza 27 m. 7a.

44015g

29 kwietnia 1973 r. zmarła długoletnia 
i zasłużona pracowniczka naszej Spół-

JADWIGA ZAMOSTNA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 maja 1973 r. 

o godz. 16.30, w Naramowicach.

Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­
czucia

składają

Zarząd, Rada Zakładowa, POP 
i współpracownicy

.Społem” Poznańskiej SnóMzielni Spożywców 
w Poznaniu.

3829-K1

Dnia 28 kwietnia 1973 r. zakończył swoje pra 
cowite życie, opatrzony Sakramentami św. 
<5 roku życia, nasz kochany ojciec i dziadek,

W
Śr

FRANCISZEK JURGA
Msza św. pogrzebowa będzie odm-a wioną 

środę, dnia 2 maja 1973 r. o godz 15.30 w .— 
ściele św. Floriana w Wirach, po czym odpro­
wadzenie zwłok na miejscowy cmentarz.

ko-

W imieniu zasmuconej rodziny

Autobus z domu żałoby. 
Luboń IV. ul. 1 Maja 4.

Ks. Bolesław Jurga

44052g

. W dniu 28 kwietnia 1973 r. zmarł po długiej 
• chorobie kochany mąż, ojciec, teść
> dziadek, przeżywszy lat 67

MAKSYMILIAN
Pogrzeb odbędzie się we 

la 1973 r. o godz. 15.30, na 
kowie.

SCHMIDT
wtorek, dnia 1 ma- 
cmentarzu w Żabi-

W smutku pogrążona
RODZINA

Luboń. Kopernika 12. 4405’

I W dniu 27 kwietnia 1973 r. zmarła nagle nasza 
droga bratowa, szwagierka i ciocia, śp.

HELENA WALKOWIAK
Pogrzeb odbędzie sie dnia 2 maja o godz. 15 

na cmentarzu winiarskim przy ul. Piątkowskie4

W smutku pogrążona

szwagierka z rodzina
44167g

SPÓŁDZIELNIA PRACY „ZESPÓŁ”
Wytwórnia Opakowań Wielobarwnych

60-535 Poznań, ul. 

zakup

Polna 13

PIŁĘ KOPIARKĘ (włosową)
z długim ramieniem.

Zgłoszenia przyjmuje biuro Spółdzielni
telefon 425-16. 3063-KI

Dnia 27 kwietnia 1973 r. zmarł w wieku 72 lat 
nasz były długoletni pracownik (emeryt)

WOJCIECH STEFAŃSKI
W Zmarłym straciliśmy byłego pracownika, 

dobrego przyjaciela i Kolegę.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ 
czucia składają:

Dyrekcja, Rada Zakładowa i Załoga 
Poznańskich Zakładów Naprawy Samochodów 

oraz grono Emerytów.
3837-K1

tDnia 29 kwietnia 1973 r. odszedł od nas opa­
trzony Sakramentami św. nasz najdroższy 
mąż. ojciec, teść, dziadziuś 1 wuj, przeżywszy 

lat 86, śp.

prof. STANISŁAW ZABRZESKI 
emerytowany nauczyciel Gimn. im. Dąbrówki 

w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się dnia 3 maja 

na cmentarzu junikowskim.
o czym zawiadamia w głębokim 

pogrążona

o godz. 14.15

smutku

żona z 
Poznań, Jackowskiego 39 m. 2.

rodziną
44091g

4- Z wielkim bólem i żalem zawiadamiamy, że 
1 w dniu 29 kwietnia 1973 r. opatrzony Sakra­
mentami św. zakończył swój pracowity żywot, 
pełen troskliwości i dobroci ojciec, teść, dzia­
dek i brat, przeżywszy lat 75, śp.

STANISŁAW KOZACZEWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 2 maja o godz. 10.50 

na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań. Głogowska 27. 44156g

4- Dnia 30 kwietnia 1973 r. zmarł po ciężkich
1 cierpieniach opatrzony Sakramentami św.
mój najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek i 
dziadek, przeżywszy lat 78, śp.

ANDRZEJ ŁAWNICZAK
emeryt kolejowy.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3

pra-

ja o godz. 8.40, na cmentarzu junikowskim.
ma­

"W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań. Mylna 13 m. 1. 44160g

Okupniak, Rynek Łazar­
ski 9 m. 16. 439492
Oddam na dłuższy okres 
ładny samodzielny pokój, 
c.o.. (samodzielna łazien-

Poznańską Fabryka Łożysk Tocznych w Poznaniu, 
ul. Krańcowa 9, przyjmie do pracy na sezon letni do 
Ośrodka Wczasów Pracowniczych w Niechorzu 
k/Gryfic

— KUCHARZA — KUCHARKI
— POMOCE KUCHENNE
— POKOJOWE.

Warunki płacy i pracy do omówieniaka) ewent. kuchenkę, czę. Warunki płacy i pracy do c 
ściowo opłata z góry. Kra Kadr i Szkolenia w Poznaniu, 

. , - __ .. . . tI jewskiego 52 przedłużenie
44016g Sosnowej.

• Samochody
Moskwicz 408
Adres wskaże 
Grunwaldzka 
43963g.

sprzedam.
„Prasa”

19 dla

Sprzedam Syrenę 104.
Krańcowa 52 m. 34. tel.
780-733. 43911 g
Sprzedam samochód Mo­
skwicz 403, oraz pianino,
tel. 714-72.

• Lokale
43935g

Małżeństwo z dzieckiem 
poszukuje pustego poko­
ju z kuchnią na około 2 
lata. Może być do wykoń 
czenia poddasze. Oferty 
..Prasa” Grunwaldzka 16 
dla 43965g.

w Dziale

kój nr 3.
ul. Krańcowa 9, po­

Dojazd tramwajami linii nr 6, 8, 12, 16. 3802-K1

Dwie siostry poszukują 
pokoju, dzwonić po pięt-
nastej 523-88. 419C5g

• Nieruchomości

Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna zatrudni zaraz
3 SPRZĄTACZKI
w niepełnym wymiarze czasu pracy. 

Warunki pracy i płacy do omówienia Dziale
Osobowym PWSM w Poznaniu, ul. Czerwonej Armii
87. 3813-K1

Sprzedam 2,5 ha ziemi z 
zabudowaniami. Żurczak, 
Śmigiel, Matejki 16. Wfh

Sprzedam tanio działkę 
budowlaną w Suchymle- 
sle. Oferty ,,Prasa" Grun 
waldzka 19 dla 41869g.

• Różne
Naprawy telewizorów, tel.
500-58. 44031g
Odstąpię ogródek działko 

। wy przy Bema. Telefon 
501-79. 40611”

Dnia 24 kwietnia 1973 r. zmarł kolega

ANTONI KUBICA
mistrz ślusarski

Wyrazy serdecznego współczucia Rodzinie 
Zmarłego

Cech Rzemiosł Różnych Gostyń
___________________________________ 437185

4- Dnia 28 kwietnia 1973 r. zakończył swój pra- 
I cowity żywot, opatrzony Sakramentami św 

mój najdroższy mąż. nasz ukochany ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 67, śp.

STEFAN LAMBRYCZAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2 maja 

1973 r. o godz. 11. na cmentarzu w Lusowie.

W głębokim smutku pogrążeni

żona, córki, synowie, synowe, 
zięciowie i wnuki

Przeżmirowo, ul. Ogrodowa 12. 44053g

4- Z wielkim bólem i żalem zawiadamiamy, że 
. w <?niu, 2® kwietnia 1973 r. zmarła po krót­

kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św 
moja najdroższa żona, nasza kochana mamu- 
sia, córka, siostra, teściowa i babcia, przeżyw- 
szy lat 52

JADWIGA ZAMOSTNA
z domu Plewińska

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną
Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 maja 1973 r 

o godz. 16.30, z kaplicy cmentarnej w Naramo­
wicach. 44062g

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 28 kwietnia 1973 zmarła w wieku 68 lat, śp.

STANISŁAWA GASIŃSKA
z domu Kniat

Msza żałobna odbędzie się w środę, 2 mała 
1973 r. o godz. 9 w Kościele św. Jana Kantego 
przy ul. Grunwaldzkiej.

Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia 
o godz. 14.15. na cmentarzu junikowskim.

córka i syn z rodzinami oraz krewni
Prosimy o nieskładanie kondolencji na cmen­
tarzu. 440772

PPH „Konsumy” w Poznaniu, ul. Dąbrowskiego 17, 
przyjmie:

— WĘDLINIARZA
— KRAWCA
— KUCHARZA.

Wynagrodzenie zgodne z Układem Zbiorowym Pra­
cy Pracowników Handlu Wewnętrznego.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr, pokój nr 19.
3840-K1

Spóldzielnia Inwalidów „Metalowiec** w Poznaniu, 
ul. Bułgarska 39a, tel. 67-60-31 — przyjmie natych­
miast do pracy inwalidów (także kobiety) na stano­
wiska :

— REFERENTA TECHN. d/s kooperacji,
— TOKARZY.
— Ślusarzy

oraz do przyuczenia do zawodu na:
— TOKARZY rewolwerowych.
— KRAJACZY na prasach.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr, pokój nr 32. Wa-

runki do uzgodnienia na miejscu. 3253-KI
Poznańskie Restauracje Dworcowe „WARS*’ w Pozna­
niu — Dworzec Główny — przyjmą do pracy nastę­
pujących pracowników:

KUCHARZY z praktyką.
Warunki płacy wg układu zbiorowego.

Zgłoszenia przyjmuje oraz informacji udziela Sek­
cja Kadr, Poznań, Dworzec Główny, pok. ,57.

3254-K1

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
• 29 kwietnia 1973 r. zakończyła swe pracowite 

i pełne poświęcenia życie, nasza najukochańsza
i nigdy niezapomniana matka. najtroskliwsza
teściowa, babunia i prababunia. przeżywszy lat

STANISŁAWA DAŁKOWSKA
z domu Matuszewska

Pogrzeb odbędzie się w dniu 3 maja 1973 r. 
o godz. 12.30, na cmentarzu junikowskim

W smutku pogrążeni

córki, syn, synowa, zięciowie, wnuki 
i prawnuki

Poznań, ul. Szamarzewskiego 37. 44130g

4- Dnia 28 kwietnia 1973 r. odeszła od nas na 
I zawsze opatrzona Sakramentami św. n~r 
ukochana matka, teściowa, babcia, i prabab­
cia, przeżywszy lat 88. śp.

KAZIMIERA MIKOŁAJSKA
z domu Seidler

Pogrzeb odbędzie się 
1973 r. o godz. 12.30, z 
Junikowie.

w środę, dnia 2 mai’ 
kaplicy cmentarnej na

W smutku pogrążona

Poznań, ul. Woźna 10 m. 22. 44060g

tDnia 29 kwietnia 1973 r. odeszła od nas na 
zawsze opatrzona Sakramentami św. nasza 
najdroższa matka, teściowa, babcia i prabab­

cia, przeżywszy lat 94

ANTONINA KRAJEWSKA
z domu Górka

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
1973 r. o godz. 10.25. na cmentarzu

W smutku pogrążona
ROD

Poznań, Dzierżyńskiego 79 m. 14.

dnia 2 maja 
junikowskim.

440762
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W POZNANIU 
Nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE

CHODZIEŻ Ceramik: „Gra” i 
„Agent nr 1”; Noteć: „Powrót z 
frontu”.

CZARNKÓW: „Ballada o Cable’u 
Hogue’u”.

GNIEZNO Lech: „Z tamtej stro­
ny tęczy”; Polonia: „John i Ma­
ry”.

GOSTYŃ: „Księżniczka Czarda­
sza”.

JAROCIN: „Przez pustynię”.
KALISZ Oaza: „Gangsterski 

walc”; Stylowe: „Dzielny wojak 
Rossalino”; Kosmos: „Ńa ratu­
nek”.

KĘPNO: „Grubasek”.
KŁODAWA: „Dworzec Białoru­

ski”.
KONIN Centrum: „Dziewica i Cy 

gan” i „Białe czaple”; Górnik: 
„Tajemnica Aleksandra Dumasa”.

KOŁO: ..Michał Strogow — ku­
rier carski”.

KROTOSZYN: „Trzej, świadko­
wie”.

KÓRNIK: „Piękna nie chce mil­
czeć”.

LESZNO: „Posag księżniczki Ra- 
lu”.

MIĘDZYCHÓD: „Zdradzieckie
grv miłosne”.

NOWY TOMYŚL: „Max i feraj­
na”.

OBORNIKI' „Tylko dla orłów”.
OSTRÓW^ Roma: „Gangsterski 

walc”: Słońce: „Poszukiwany, po­
szukiwana”.

OSTRZESZÓW' „Posłaniec”.
PIŁA Iskra: „Port lotniczy”; Ko 

rai: „Orle piórko”; Sokół: „Błąd 
szeryfa”.

PLESZEW Hel: „Ktoś za drzwia 
mi”.

RAWICZ: „Szczęście Anny”.
ROGOŹNO: „Romeo i Julia”.
SŁUPCA- „Temat na niewielkie 

opowiadanie”.
ŚRODA: „Zmierzch bogów”.
SZAMOTUŁY: „Znikający

punkt”.
ŚREM Klubowe: „Wspomnienia z 

przyszłości”; Słonko: „Śledztwo w 
sp-awie obywatela poza wszelkim 
podejrzeniem”.

TRZCIANKA: „Tam gdzie rośnie 
zielony bór”.

TUREK: „Błąd szeryfa”.
WĄGROWIEC: „Mój kochany 

Robinson”.
WOLSZTYN: „Kochałem cię”.
WRZEŚNIA: „Waterloo”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Afryka Zachodnia”.

RADIO

Niezawodni sprzymierzeńcy

Ostrowska ORMO
najlepsza w województwie

Organizacja ORMO miasta 1 powiatu ostrowskiego liczy 
1421 członków. W minionym roku znalazła się wśród naj­
operatywniej działających w województwie. Do dobrej pra­
cy dopingował sprzyjający klimat. Społeczny Komitet ORMO, 
na czele którego stoi I sekretarz KP PZPR w Ostrowie __ 
Jan Majerczak, nie tylko oceniał pracę poszczególnych jed­
nostek, ale inspirował do działania, na co dzień interesował 
się uzyskiwanymi wynikami.

Wiele zrozumienia dla dzia­
łalności tej organizacji wyka­
zywały kierownictwa ostrow­
skich zakładów pracy. Wszak

i

Przewodniczący Prezydium WRN 
Tadeusz Grabski wręcza sztandar 
komendantowi miasta i powiatu 
ostrowskiego ORMO Władysła­

wowi Gajewemu.

W Wolsztynie

Akademia

starania członków ORMO zmie 
rżały przede wszystkim do 
ochrony mienia zakładów. Sta 
rania te były zresztą wielo­
stronne i przyniosły ostrow­
skim ormowcom tytuł najlep­
szej organizacji województwa 
poznańskiego w 1972 roku.

W walce o prymat uspraw­
niono pracę organizacji. Po­
wołano do życia dwie nowe 
jednostki specjalistyczne — do 
spraw wodnych w miejscowo­
ściach Dębnicy i Sośni oraz 17 
jednostek przyzakładowych, w 
tym 6 przy PGR-ach. Nasilo­
no działanie społecznych in­
spektorów do spraw ruchu dro 
gowego, zwiększono ilość po­
gadanek I spotkań, przepro­
wadzanych w zakładach pracy
i szkołach, a czerwcu
Ostrów był organizatorem VI 
Wojewódzkiego Rajdu Samo­
chodowego.

Wyniki rocznej działalności 
przeszły oczekiwania. Potwier­
dziły raz jeszcze, jak ogromne 
rezerwy tkwią w społecznym 
działaniu ludzi, szczerze zaan­
gażowanych i oddanych spra­
wie. One to dały ostrowskim 
ormowcom zwycięstwo we 
współzawodnictwie oraz sztan 
dar przechodni, ufundowany 
przez przewodniczących Pre­
zydium WRN i Wojewódzkie­
go Komitetu FJN.

wództwie organizacji. Jej człon 
kowie wygłosili 628 pogada­
nek (wyróżnili się ormowcy z 
Zakładów Automatyki Przemy 
słowej, ZNTK i ZSM) prze­
pracowali ponad 8 tys. godzin 
społecznie na rzecz środowi­
ska, a 400 ormowców honoro­
wo oddało krew, powiększa­
jąc zasoby tego leku. Ponadto 
ostrowscy ormowcy opraco­
wali i wydali monografię Zie­
mi Ostrowskiej, a wśród mło­
dzieży szkolnej zorganizowali 
konkurs malarski. Oddanych 
sprawie i dobrze wyszkolo­
nych sprzymierzeńców ma 
ostrowska MO. (za)

W 1-Majowe. Święto

Poznań, Wielkopolska, cały kraj przybrał na dzień Święta 
(lasy Robotniczej uroczysty w yględ. Flagi, dekoracje, hasła 
l-majowe widnieję na ulicach wszystkich miast i miasteczek. 

Na zdjęciu: jedna z 1-Majowych dekoracji.
Fot. — K. Przychodzki

Zamierzenia poznańskich kolejarzy
godne ich pierwszej

W świątecznym wydaniu „Głosu” informowaliśmy, że poz­
nańska Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych zajęła za 1972 
rok pierwsze miejsce w międzydyrekcyjnym współzawodni­
ctwie. Przypomnijmy, że nasza DOKP zwyciężyła w tym 
współzawodnictwie również w 1971 r., a w ostatnich 10 la-
tach zdobywała zawsze jedną

Co zadecydowało o uzyska­
niu przez poznańską DOKP tak 
dobrych rezultatów? Jak się 
okazuje, nasi kolejarze na 15 
mierników współzawodnictwa, 
aż w 5 wyprzedzili swych kole 
gów z innych okręgów.

z czołowych lokat.

lokaty

PROGRAM I: 8.10 „Ukochany kraj” 
z zespołami: „Mazowsza” i „Ślą­
ską” po kraju; 8.30 Sygnały 1- 
Majowe — okolicznościowy pro­
gram słowno-muzyczny: 9.05 Sy­
gnały 1-Maiowe d.c.; 9.40 Stolica 
przed manifestacja: 9.55 Transmi­
sja uroczystości 1-Majowych; 13.30 
Maj, maj, maj — koncert rozryw­
kowy; 14 „Inowrocław 73” — Od­
tworzenie fragm. konc. laureatów 
konkursu Piosenki Radź.: 14.40 Te­
maty polskie w muzyce instrumen­
talnej: 15 Konc. życzeń: 16.05 
Awans klasy — reportaż Jacka Da 
browskiego — z Zakładów Chemicz 
nych „Elana” — w Toruniu: 16.25 
Na ludowa nutę — koncert Zespo­
łów Pieśni i Tańca; 17 Międzynar. 
mityng lekkoatletyczny: 17.15 Hi­
storia w pieśni i piosence; 18 Mię­
dzynarodowy mityng lekkoatle­
tyczny; 18.15 Historia w pieśni i w 
piosence c. d.; 19 Przy muzyce o 
sporcie; 19.53 Dobranocka: 20.35 Ma 
jowa rewia taneczna cz. I; 21.30 
Radiokabaret „Trzy po trzy”: 
22.30 Majowa rewia taneczna 
cz. III; 0.05 Kalendarz Nauki 
Polskiej; 0.10 Program nocny z 
Katowic.

WIADOMOŚCI: 6, 7, 8, 9, 16, 20, 
23. 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: 7.35 Radioexpress 
na dzień dobry: 9.05 ..Ze słońcem w 
oczach”; 9.55 Transm. uroczvsto- 

; ści 1-Majowych z Pr. I; 13-30 Poe- 
, zja W. Broniewskiego: 14 Magazyn 
' literacko-muzyczny; pt. „Maje w 

* maju”; 15.30 Teatr dla dzieci „Prze 
( dziwna wiosna babki I.iskowej”; 
. 16.15 A. Vivaldi — Koncert c-moll 
‘ na flet, smyczki i basso continuo 
’ 16.30 Konc. chopinowski z nagrań 
H H. Czerny-Stefańskiej; 17 Radio- 
k express; 17.30 Młodzi artyści z In- 
i terstudio Bratysława 1972 r.; 18.35 
L Felieton aktualny; 18.45 Dla Was 
- gramy i śpiewamy; 19 Teatr PR — X 
t Premiera miesiąca (4) „A Jasia 
| ucałuj”; 20.05 Cz. I Mistrzowskie 

nagrania — mistrzowskie wyk. — S. 
f Moniuszko. — Sceny z opery „Hal 
r! ka” (Stereo na 69,2 MHz); 21 „Ży­

ciorys pisany walka”: 21.15 Cz. II 
śpiewa Państwowy Ludowy Zespół 

'Pieśni i tańca „Mazowsze” (Stereo 
na 69,2 MHz): 21.30 1 Maja w kraju 
i na świecie: 22.10 Cz. III Polscy 

.kompozytorzy muzyki filmowej 
UStereo na 69.2 MHz): 22.30 Zespól 
^Dziewiątką — „Późna pora”; 
>23 Cz. IV P. Czajkowski — Koncert 
■ skrzypcowy D-dur op. 35 (stereo 
Jna 69.2 MHz): 23,10 cz. V Z. Górzyń 
rski dyryguje ork. PR i TV w War- 
)szawie (Stereo na 69,2 MHz).
; WIADOMOŚCI: 3.30, 4.30, 5.30, 
^6.30. 7.30, 18.30, 23.30.

J PROGRAM III: 7.30 Spotkanie z 
^Teresa Kesoyija: 8.10 „Osiemdzie- 
’ s’atyczwarty maj” — rep.: 8.35 
" Świąteczne rytmy: 9 „Sto koni do 
stu brzegów” — 12 ode. pow.; 9.10 

1 Stare przeboje jak nowe: 9.35 Z 
'kompozytorskiej teki Tadeusza 
' Prejznera: 9.55 Transm. z uroczv- 
^stowi 1-Majowych: 10.20 Pocztowy 
ka dźwiękowa z Onola: 10.40 Po- 

jdróź pod znakiem serca: 10.50 Mu- 
;zvczne wizytówki — Adam Sławiń 
,ski: 11.10 ,.W Brazvlii zaczęło się 
' nd Mieszka I”; 11.15 Muz. wizytów 

________ _______ „„___ _

pierwszomajowa
W hali Zasadniczej Szkoły 

Zawodowej odbyła się powia­
towa akademia pierwszomajo­
wa. Wzięli w niej udział przo­
downicy pracy i nauki. W aka 
demii uczestniczył m. in. se­
kretarz KW PZPR w Poznaniu 
Jerzy Wojtecki. Wyróżniono 
pracę załóg Wolsztyńskiej Fa­
bryki Mebli, Zakładu Elemen­
tów Budowlanych w Powodo­
wie, Wolsztyńskich Zakładów 
Przemysłu Terenowego, Powia 
towej Spółdzielni Usług Wielo­
branżowych. Zakładu „Wikli­
na” i Zakładu Energetycznego 
w Wolsztynie. Włączając się do 
akcji „30 miliardów” załogi 
wolsztyńskich zakładów pracy 
zadeklarowały w tym roku do 
datkową produkcję wartości 61 
milionów złotych. Poza tym, 
czyny społeczne wartości 31 mi 
lionów złotych.

Podczas akademii Jan Ma­
tuszewski z Wioski został ude­
korowany Krzyżem Kawaler­
skim Orderu Odrodzenia Pol­
ski, Apolonia Nitsche z Ada­
mowa — Złotym Krzyżem Za­
sługi, a Leonard Sroka z Wol­
sztyna — Brązowym Krzyżem 
Zasługi. Wręczono również ho­
norowe odznaki „Za zasługi w 
rozwoju województwa poznań 
skiego”. (kb)

ki — W. Nahorny; 11.40 „W Syrii, 
na polskiej budowie”: 11.50 Muz. 
wizytówki — J. Wasowski: 12.10 
„W dalekim Peru”: 12.15 Muz. wi­
zytówki — A. Zieliński' 12.40 „Le­
karze w Afryce”: 12.50 Muzyczne 
wizytówki — A. Kurylewicz; 13.10 
„W dżungli na Sumatrze”: 13.16 
Muzyczne wizytówki: 13 35 Snotka- 
nie z A. Rosiewiczem: 14.05 Polskie 
sukcesy; 14.25 Przeboje z nowych
nłyt: 15.15 „Zgoda” — ren.: 
Piosenkarskie nolonica: 15.50 
wracajaca melodyjka — „Jei 
tret”; 16.15 Kolorowe wdzięki 
nv; 16.45 Kontrasty jazzowe: 
„Sto koni do stu brzegów”

15.35 
Po- 

por- 
wios 
17.05

— 13
ode. pow.: 17.15 Korowód tanecz­
ny; 18 „Kat nachylenia” — mono­
dram ilustrowany H. Krzyżanow­
skiej: 18.30 Teatrzyki i kabarety 
starej Warszawy; 19.05 Miniatury 
tan.; 19.20 Książką tygodnia: 19.35 
Odkurzone szlagiery: 20 Daleko od 
kraju: 20.25 Korowód taneczny: 
21 30 „Ziarno i owoc” — audycja 
Zwetvcka: 21.50 Opera tygodnia — 
Ma"u°1 de Faila „Krótkie życie”;
22.08 Sniewa M 1 
Pow. w wyd. dźw.

Rodowicz:

22 45 Folk no polsku 
miki poetyckie — T.
23.05

„Nędznicy” 
23 Nowe to- 
Kotarbiński

Wieczorne spotkanie z mi'
strzami bossa novy; 23.50 Gra M. 
Kosz.

^Słr. 6 — GŁOS — 1 V 1973 WIADOMOŚCI: 6, 8.30, 14. 19, 22.

Przeciętnie każdy ormowiec 
przepracował społecznie w 
1972 roku 11 godzin (regula­
minowo 8 godzin). Ormowcy 
przeciwdziałali też wykrocze­
niom w ruchu drogowym. Za­
trzymali oni m. in. 11 kierow­
ców prowadzących pojazdy w 
starce nietrzeźwym oraz 198 
innych użytkowników dróg za 
podobne wykroczenia. Za ty­
mi cyframi kryje się wiele wy 
siłku i pracy.

Byli mianowicie najlepsi w dzie­
dzinach: załadunku przesyłek z 
własnego nadania, dobowego prze­
biegu lokomotyw w ruchu towaro 
wym, stanu torów oraz mieli naj­
mniejszą liczbę awarii zarówno po 
ciągów, jak też przy pracy mane­
wrowej. W swych specjalnościach 
pierwsze miejsca w kraju zdoby­
ły: Oddział Trakcji w Krzyżu, Od 
dział Drogowy w Zbąszynku, Wa- 
gonownia w Gnieźnie, Oddział Ro­
bót Budowlanych w Poznaniu i 
Klub Racjonalizacji przy Oddzia­
le Trakcji w Ostrowie. Drugie 
miejsca zajęły: Oddział Trakcji, 
Zarząd Kolei Dojazdowych i Klub 
Racjonalizacji przy Oddziale Dro­
gowym, a trzecie — Oddział Bu­
dynków i Oddział Sieci i Zasila­
nia (wszystkie jednostki z Pozna­
nia).

Jest jeszcze inna, niemniej
chlubna 
członków

karta działalności 
najlepszej .w woje-

W ubiegłym roku kolejarze 
ponadplanowo wypracowali 34 
min zł, a w bieżącym roku

8 .X ’

r o

zgłosili zobowiązania i czyny 
produkcyjne do „Banku 30 
miliardów” wartości 67 min zł. 
Wiele też załóg (np. Oddziały 
Trakcji w Poznaniu, Ostrowie, 
Krzyżu i Zbąszynku; Wagono- 
wnie w Poznaniu i Zbąszynku 
oraz Oddział Robót Zmechani­
zowanych w Poznaniu przystą 
piło do konkursu „Stać nas na 
więcej i lepiej”.

Zamierzenia poznańskiej 
DOKP są godne jej pierwszej 
w kraju lokaty. W zakresie in 
westycji przewiduje się zelek­
tryfikowanie w bieżącym roku 
— do Dnia Kolejarza — i od­
danie do wstępnej eksploatacji 
(bez „kosmetyki”) odcinka tra 
sy z Kluczborka do Ostrowa, a 
w 1974 r. odcinków Ostrów-Ja 
rocin i Jarocin-Poznań. Pla­
ny te wymagają pełnej mobili 
zacji i szybkiego tempa robót, 
wykonywanych przecież przy 
normalnym ruchu pociągów na 
tej linii. W 1975 r. zelektryfi­
kowane zostaną trasy z Jaroci 
na do Gniezna i z Poznania 
przez Gniezno do Inowrocła­
wia. Nastąpi wtedy również 
„wyprostowanie” zakola linii 
koło Wrześni, dzięki czemu po 
ciągi, nie zatrzymujące się na 
tej stacji, będą mogły ominąć 
ten trudny odcinek i rozwijać 
odpowiednią szybkość.

Łącznie na koniec tej pięcio 
łatki 4 kierunki (z sześciu 
istniejących) w węźle poznań­
skim będą zelektryfikowane, a 
trakcją elektryczną na terenie 
naszej DOKP zostanie obję­
tych około 700 km torów.

Inna inwestycja to oddanie 
za rok ( w kwietniu 1974 r.) li­
nii pasażerskiej z Konina do

Kazimierza, z 8 przystankami 
na kilkunastokilometrowej 
trasie. Kolej jest tam niezbęd­
na dla przewożenia ludzi do 
pracy w Zagłębiu Konińskim. 
Jak się przewiduje, będzie z 
niej każdego rana i popołudnia 
korzystało 4—5 tys. osób. O 
rok wcześniej, niż przewidywa 
ły plany, a więc w 1975 r. uda
się zakończyć 
wego szpitala 
ku.

budowę kolejo- 
w Puszczyków-

To zaledwie część zamierzeń
DOKP na najbliższe lata. Można 
twierdzić, biorąc pod uwagę do- 
tychczasowe wyniki poznańskich
kolejarzy, 
nane.

Wczoraj
1 -Majowej

że plany te będą wyko-

otrzymali oni podczas 
akademii zaszczytne

wyróżnienie i sztandar przechodni 
Rady Ministrów i CRZZ za zajęcie 
pierwszego miejsca w ubieglorocz 
nym współzawodnictwie pracy, 

(z)

Zjazd 
absolwentów

9 czerwca br. w Rawiczu odbę­
dzie się zjazd absolwentów Semi­
narium Nauczycielskiego z lat 
1323, 24 i 25. Organizatorzy proszą 
zainteresowanych o zgłoszenia li­
stowne pod adresem: Zygmunt 
Szymański Paczkowo, now. Po* 
znań. Szkoła Podstawowa.

W Wągrowcu

Dorośli i młodzież
rodzinnemu miastu

»A Odzyskali prymat

Poczet sztandarowy maszeruje przed kompania honorową.
Fot. (2) — II. Kamza

PROGRAM I: 7.40 — Dziennik;
7.55 — Sprawozdanie z Manifesta­
cji 1-Maiowych w Moskwie — (ko­
lor); 8.55 *— Program poetycko- 
muzyczny w tym m. in. „Oto nad­
szedł maj uroczy” z cyklu „Dawne 
śpiewy robotników polskich” — 
(kolor); 9.55 — Sprawozdanie z Ma- 

/nifestacji 1-Majowvch w W-wie w 
/ kraju i krajach socjalistycznych —

(kolor); 14 — Dla dzieci „Złote 
wrota” Teatrzyk piosenki dziecię­
cej TV Słowackiej w Koszycach;
14.50 — W Żelazowej Woli utwo­
ry Fryderyka Chopina gra B. Hes- 
se-Bukowska — (kolor); 15.10 — Na 
fali melodii — radź, program estra

K. I. Gałczyńskiego: 15.55 — Pio­
senki na każda god-zine- 16.30 — 
Etiuda poetycka (II). Wiersze T. 
Kubiaka i I.. Pasternaka: 16.35 — 
Koncert — Opowieść o pracv hut­
ników w bucie szkła — (kolor):
16.50 monografie
miast śląskie^: 17.20 — Etiuda noe- 
tvcka (III). Wiersze T. Kubiaka i
B. I eśmiana: 17.25 — „Żołnierze — 
kolejarze” — film (lokum.: 17.40 —
Sno*kanie z Warszawa
nublic.; 
filmowy

.Drwnle”
program 

’ — rep.
(kolor): 18.25 — Ftiuda

dowy; 15.55 
Broniewski

Estrada poetycka W.
.Wisła”:

Zespołu Pieśni i Tańca
- Występ 
,Slask” —

(kolor): 17.40 — „Mosty” — rep. fil 
mowy; 18 — Sprawozdanie z mię­
dzynarodowego mityngu lekko­
atletycznego ze stadionu „Skry” w 
W-wie: 19.20 — Dobranoc — (ko­
lor) I Dziennik: 20.15 — Dobrv wie­
czór tu Łódź. Pierwszy program 
transmitowany z Teatru Wielkiego

poetycka (IV). Wiersze T. Kubia­
ka i K. I. Gałczyńskiego: 18.30 — 
„Pożegnanie — powitanie” — film 
dok. p FSO: 18.40 — Etiuda poetyc 
ka (V). Wiersze T. Kubiaka i K. I. 
Gałczyńskiego: 18.45 — „Ziemia I u 

uska” — próg, publlc. w oprać.
W. Ruminowicza; 19.26 — Dobra­
noc — (kolor) i Dziennik: 20.15 — 
„Portret człowieka” — rep. filmo­
wy z wystawy wsnólczesnej piasty 
ki radź, w Moskwie: 20.45 — Teatr

W Chodzieży odbył się Po­
wiatowy Zjazd Delegatów Rol­
niczych Spółdzielni Produkcyj 
nych, na którym oceniono ca­
łokształt działalności 6 istnie­
jących tam RSP. W ubiegłych 
dwóch latach osiągnięto poprą 
wę wyników gospodarczych i 
finansowych oraz polepszenie 
warunków socjalno-bytowych 
członków. Podczas zjazdu wrę 
czono ponadto nagrody RSP 
najlepszym w ubiegłorocznym 
współzawodnictwie. Najwięcej 
punktów zebrali spółdzielcy z 
Adolfowa (obecnie, po połączę 
niu z RSP Rudawki, jest to Roi 
niczy Kombinat Spółdzielczy), 
którzy odzyskali po 4 latach 
miano najlepszych w powiecie. 
W nagrodę otrzymali om nro-
norz.ee przechodni PZ 
Rywalizująca o prymat 
Margónin-Wieś zajęła II 
sce, a III — Sułaszewo.

RSP. 
RSP 

miej- 
(bop)

Faktu .Komuna Parvska” /wg 
i. Reż. G. Królikiewicz

w Łodzi; 21.15 — . 
fab. film czechosł. 
mości sportowe.

PROCRUł II:

.Złote wesele” — 
; 22.45 — Wiado-

15.45 — Ftinda
poetycka (I) Wiersze T. Kubiaka i

i K. Wojciechowski: 21.10 — Estra­
da poetvcka w programie wiersze 
T. Kubiaka; K. I. Gałczyńskiego i 
J. Tuwima: 21.35 — Studencki Ze­
spół Pieśni i Tańca Uniwersytetu 
Jagiellońskiego „Słowianki” w nro 
rramie folklor narodów słowiań­
skich.

NIE WYMUSZAJ PIERW­
SZEŃSTWA PRZEJAZDU’ 
PODCZAS JAZDY - PO­
DOBNIE TAK ZAWSZE

I WSZFDZTE - OBOWIĄ­
ZUJE KIT TUR V w PO­

STĘPOWANIE

Mieszkańcy Wągrowca — 
wielokrotnie wyróżnianego w 
konkursie o tytuł „Mistrza Go 
spodarności” — dają obecnej 
wiosny kolejne dowody swoje­
go społecznego zaangażowania 
i troski o porządek. Pracowni­
cy prezydiów PRN, MRN i 
GRN gruntownie uporządkowa 
li obejścia swoich gmachów. 
Usunięto pozostałości po zimie, 
zagrabiono teren oraz przygo­
towano nawierzchnię pod Pr° 
jektowany na zapleczu PPRN 
duży parking. i

Załoga wągrowieckiego Miej 
skiego Przedsiębiorstwa Gos­
podarki Komunalnej, otoczyła 
opieką park miejski, na terenie 
którego oddano niedawno do u 
żytku okazały motel wraz z ka­
wiarnią i restauracją. Przekopa 
no ziemię, zasiano trawę i powy 
cinano zeschłe krzewy, sadząc 
na ich miejsce nowe. Ucznio­
wie Szkoły Podstawowej nr u 
doprowadzili do porządku skar 
pę promenady przy Jezior2® 
Durowskim, zaś młodzież Lice- 
um Ogólnokształcącego uprzg 
nęła obejście szkoły, sali gi^ 
nastycznej i budowanego 
czynie społecznym boiska. 
Swoją „cegiełke” do upiększe­
nia miasta dołożyli też praco 
nicy Szpitala Powiatowego, 
działu „ZREMB” i innych 
przedsiębiorstw, poprawiała 
estetykę wokół ich zakładów- 
Na spółdzielczym osiedlu blok 
wym przy ul. Jerzyka lokato­
rzy włączyli się bezinteresow­
nie do prac przv sadzeń’11 ’ra* 
wników i zieleńców, (bop)

norz.ee

